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Lew angorski. 


Kraków, T lipea. 


Dnia 27 ozerwca wojska greckie poniosły 
wielką klęskę pod Ismidom. Po wytrzuceniu za- 
stepów Konstantyna z Brussy i adopchnięchi 
ich ku morzu, wojna gracko-turecka weszia w 
stan zastoju, przeistoczyła się w pewną paro- 
dję wojny pozycyjnej. Na długim, przeszło trzy- 
stokilometrowym froncie, panowat spokój, 
przenwany tylko walkami podjazdów i pa roli 
i usilnem furażowaniam obu stron walczących. 

Nagle Kemal pasza „zerwał się do nowego 
niospodzianego uderzenia ra xkrajnem lowem 
skrzydle greckiem. Stratog ja Konstantyna nie 
posądzała buntownika angorskiego o takie vu- 
chwalstwo. Wykonał on bawiąm swoje uderze- 
nie tuż pod nosem floty angielskiej, w odle- 
głości 40 kilometrów od Konstantynopola. Ta 
ufność kosztowała Gneków kilka dywizyj, któ- 
re rozbite musiały śpiesznie cofnąć się. aby nie 
być wrzuconemi do morza. Odtąd Grecy, kor 
rzystając z posiadania jednego czy dwóch Star 
mich okrętów wożemuych, pływają wzdłuż brze- 
gów tureckich i ostnzeliwiują nadmorskie mia- 
sta i osady. Ale fakt ten nie zmien w mezem 
położemia któro wskutek zwyciestwa wojsk 
Kemala pod Ismidem stato się dla Tumcji za- 
równo, jak dls mocarstw koalicji, szczególniej 
zaś die Angiji, bardzo trudnem. j 

Z Ismidu Kemal pasza posunął się kilkoma 
marszaumi do Skutari t. j pod same bra 
my Konstantynopola. Jego polowa 
antylerja może już bié w centrum Stambułu į 
ostrzelłiwać gmachy, w których usądowiły: się 
rozmaite komisie koalicyjne, zajęte pielęgno- 
waniem wątłyeh sadzonek wolności i sprawie- 
dltwości nad Posforem. Przed kilku dlożami 
Azienniki angielskie domiosły już w alarmują- 
cych telęgramach z Konstantymopola, że gród 
ten znajduje się bazpośrednio przed icnaralnym 
szturmem ze stnony Kemala i że komisje koa- 
licyjne wy juuły już z tego faktu logiczny wnio- 
sek, mianowicie opuściły miasto. Co prawda, 
następne dni nie potwierdziły bezpośrednio tych 
alarmów. Ale nie mniej położenie, które się 
wytworzyło nagle z powodu  niespodziewane- 
go zwycięstwa »lwa angorskiego+ pozostało 
nadal bardzo zawiłem i groźnem dla dalszej pa- 
cyfikacji, jeżeli nie catego Świata. to przynaj- 
zmniej małoso jatyckiego jeno zakąfika. > 

Ostatnią ofensywę Komala paszy poprzedzi- 
ły nowe jego rokowania z bolszewikami, które 
Jako skutek miały stworzenie now ego trój 
przymierza: Rosji sowieckiej, Pureji ke- 
malistowskiej i Afganistanu. Trzy te potencje 
uwiązały stę ze sobą w celu wspólnej obrony 
wolności Azji przed imperjalizmami Europy, 
przedewszystikiem Anglji. Leżało zaś w natu- 
ize polożemia, że Kemalowi pierwszemu wypa- 
dio w udziale wprowadzenie tego programu w 
Czyn. Rząd sowiecki wysłał mu z Moskwy za- 
pasy amunieji, nawet pewne oddziały czerwo- 
naj amii. A Trocki telegrafuwał do Kemala z 
vyczeniami, nazywając go »bratem i przyjacie- 
lems, 

Wypadkom tym towarzyszy nowe rozibudze- 
nie pamidamiznru w calej Azji. Pod tym wzglę- 
dem charak terystycznym jest dokument, który 
delegacja indyjska. kóra pmzybyła do Londy- 
nu na konferencję imperjalną, wręczyfa sekre- 
tarzowi stanu dla Indyj. p. Montagu. W doku- 
mencie tym delegacja indyjska żąda wyraźnie, 
»aby wojska angielskie, w skład których weho- 
dzą także i kontyngenty indyjskie, były na- 
tychmiast odwołane z Turcji, 
gonieważ ich obecność przeszkadza zjednocze- 
niu rozdartich części tureckiego narodu i pa- 
zowimieniu obu rządów: angorskiego i konstan- 
tynopolitańskiego. »Obecnosć Hindusów w 
wojskach angielskich — powiedziano dalej we 
wspomnianym dokumencie — walczących prze- 
ciw narcdem niahoimetan<kim, może wśród ma- 
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W Adamie nieświadomie dokonywała się pra- 
ca wewnętrzna, powolna. cierpliwa, wytrwała 
denoisla, mimo że myśli były podrzędne, pozar 
pime w nerwowem podaieceniu na bezładne 
ktrzepy, albo wręcz liche... Coraz częściej Adam 
rozważał wcle sumienia, nakazującą przyznać 
się do zbrodni, ale w owych momentach, albo 
wyszydzał przestarzały „imperatyw, albo lu- 
bował się szezytnościa roli swajej.. Łzy za- 
chwytu kryciły mu się w oczach, gdy podzi- 
wiał wspaniałość i bohaterstwo dobrowolnego 
oddania się w ręce włądz, lecz rychlej, niż to- 
cząca się po twarzy łza, umykało męstwo. —— 

znowu w męce mijały dnie bezczynna i bezce- 
towe i długie neeebezsenne, 

W Gabrvni także ciężka toczyła się walka... 
walka z: Panem, któremu dawniej zwierzała 
ufnia i miłośnie wszystkie myśli, smutki, pra- 
fuienia.. Dziś w kościeie stwierdzała w sobie 
cselłość oraz brak zaufania i Szczerości w suo- 
-uuku do Boga, dziś tie mogła ani przystepo- 
wać Go stołu Pańskiego, ani nawet modlić się... 
Rlekala w zwykłem miejscu swoim przed ołta- 
rzem Serca Jezusowego nisko zgartiona, war- 
Kami pawtarzała pacierze, lecz mvślała wciąż 
„jednej sprawie, o tej, którą radaby wyrwać 


i 


wychodzi eodziennio yang, 


adsyłać wprost do Administracji 


isiracja: uł sw. Anuy h 3, 


kończy się wreszcie żądaniem, aby Tuncji przy- 
wrócony został ten stan, w jakim znajdowała 
się ena w dniu podpisanie rozejmu. 

| Odpowiedź na to pismo dana została przez 
rząd amgiekiki bezzwłosznie. Brzmi ona nie- 
mniej charakterystycznie. niż sem memorjal 
delegacji indyjskiej. W odpowiedzi tej bowiem 
powiada się nie mniej ami więcej, jak tylko, że 
„preqvdente ministrów wyraził swą zgo- 
dą na ewakuawanie Konstantyncpoja i po- 
zostawienie tego miasta bez 
zastrzeżeń w ręku Turcji Nato- 
miast jnternacjonalizacja cieśnin nie może w 
żadnym razie zagrażać Konstantynopołowi. — 
Prezydent ministrów zgadza się dalej z zapa- 
trywaniem delegacji jndyjskiej na sprawę si- 
werenności kalifa į wyraża przypuszczenie, że 
Turcja bedzie posiadała tęsamą wolność jį nic- 
zawisbość, jaką miała przed wojną, z wyjątkiem 
umiędzynarodowienia cieśnin, nieodzownego 
dla bezpieczeństwa zarówno Kuroty, jak jej sa- 
meje. 

Tak więc rzad amgielski 
nym uruczyście wsyinzec się 
planów, jakie żywił wobec Turcji. Wielkie to 
w*tępstwo ułatwi mu może wybwnięcie z trud- 
nej sytuacji aktualnej, ale prestigeu Wielkiej 
Brytamji w świecie mahomatańskim z pewno- 
ścią nie podniesie, na stery nawolucyjne w Iu- 
diach rspakajająco nie oddziała. 

Loez także į na Bałkanach dają się już od- 
czuwać skutki zwyciężtwa Kemala-paszy. Oto 
z Butyrarji nadchodzą w ostatnich dniach wia- 
domości o gwałtownem wzmaganiu się tam 
agitacji wojennej. Skrajnie prawicowe sfery 
wojskawe maja tam współdziałać ściśle z ta- 
kiemiż łewieoriemi i bolszewiekiemi. Hasto 
przyjaźni z wateczną Turcją i poddania się pod 
opiakę sowieckiej Rosji dla powetowania strat, 
poniesionych przez narzucony pckój, zdobywa 
tam ceraz więcej zwolenników. Impulsy w tej 
akcji idą z jednej strony od króla Ferdynanda, 
z drugiej zaś od rzą”? u moskiewskiego. Prezy- 
dent ministrów Stambolijskij na razie opiera się 
jeszcze temu ruchowi. ale jak długo opór ten 
będzie trwał, jeżeli Kemal pasza stamię w 
Konstantynopolu, — nikt nie wie. 

Jest rzeczą oczywistą, że koalicja nie potra 
fika pacyfikawać wschodu, że przeszkodziły jej 
w tem jej własne pożądliwości. Mała Azia po- 
została radml niebezpiecznym kotłem, z które- 
go ukrop zaczyna znowu przelewać się do Bał- 
kanów. Powoli, ale pewnie świat wraca do 
swoich wielkich problemów, które po wojnie 
światowej okazują się tak samo nierozwiązane- 
ma, jak byłu przed! wojną. 


Podpisanie poisko-rumuiskiego 
trantatu handlowego. 


Warszawa, 7 lipca (PAT). W dniu 1 Jpeca 
jako w uin, w którym w Warszawie ratytiko- 
wano przymierze między Polską a Rumunią, w 
Bukareszcie delegat rządu polskiego Slrassbur- 
gor wraz z posłem polskim podpisali traktat 
handlowy z Rumunja. Ze strony nządu rumuń- 
skiego podpisał konwencję Take Jonescu, — 
Traktat jest pierwszym traktatem  handlo- 
wym, jaki podpisała Polika, pomijając dotwich- 
czas zawarte drobne umowy kompensacyjne. 

Traktat oparty jest na zasadzie klavzuli naj- 
wiekszago uprzywilejowania, co wobec znacz- 
nego podniesienia stawek cłowych, jakie mia- 
ło wiejące w Rumunji w dniach ostatnich. uła- 
twi w znacznym stopniu handel między Polską 
a Rumunią. Obie strony udzielają sobie w naj- 
szorszych granicach prawa transitu przez swoje 
terytorja. Jednym z najgłówniejszych punktów 
jast dzielenie Polsce prawa opcji na przeciąg 
półtora roku na uzyskanie w porcie w Gałaczu 


ujrzal się zmusze- 
swoich zaborczych 


ru poebożnie odmawiając różaniec, toneła 
w straszliwej zadumie, szatan, a moża Anioł, 
przez Pana zesłany, szeptał w jej sumianiu, iż 
Zdzisiowie s3 niewinni a cierpią w wiezieniu 
i pójdą na Sybir, iż ona oddawna wis, kto jest. 
mordercą i gdzie sie ukrywa... Gabrynia jęcza- 
la, pochylała sie niżej, korzyła się przed Panem, 
któr exo enicwu bała się, do którego nio samne- 
kı się jak dawniej z prostą jasna miłością dziee- 
ka. Gabtvnia kryła się przed Panem, który żą- 
dal od niej prawdy, a ona musiała Mu kłamać... 

Obok miej przeshodził ks. Szczurkiewicz, 
w białej komży i we fjoletowej stule, kierował 
się do konfesjonału, Nie śmiała pójść za nim... 

Prata unikała a, gdy spotkali się, nie umiała 
a vim rozmawiać nawet o rzeczach potoczavch 
i nie podniosła nigdy mu niego oczu. Brata bala 
się. Gdv nie było go w domu, niepokoiła się, iż 
go niema, gdy wracał, drżała, ażeby nie wszedł 
do jej poxoiu. Ale on luz nie przychodził 
nigdy... Odrazu kładł się na łóżku. Noce, jeśli 
Adam spędzał je w domu. stawały sie dla sio- 
strv katuszą. Słyszała, że brat nie śni. odgady- 
wała przyczyne meki jego, krwawiło się ze 
współczucia litościwe serce. Zrywała się. by 
śpieszyć do niego, a dusza omdlewała w niej 
z trwcgi i grozy... I rade dla bezscnnego bie- 
daka miała tylko jedna, jakiej nie mogła ani 
pomysleć ani wypowiedzieć. Pewnej nocy dwa 
razy bvła pod drzwiami jego pokoju. 

— To ty, Gabryniu? — pytał — czese 
chesz? CE PRA a 
— Myszy przeszkadzają mi spać — kłamała, 
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glowy, z serca, z duszy... A gdy tak, z pozo- 
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hometan całego wschodu wywołać nieprzeje- |i Braile terenu wolnocłowego do rozmiarów 
dnamą nienawiść do Anglików«. Dokument [6.060 m. kw. 


do dnia 31 lipca br. nie zawarto jeszcze ukła- 
dów, wynikających z konwencji polsko-gdań- 


Siik 


Należy zaznaczyć, że Braita i Gałucz obja- 
wiają bardzo wielkie zainteresowanie powyż- 
szym projektem į gorąco zuchecaty delegację 
polską Ge uzyskania opcji, która posłużyć mo- 
że zarówno do handlu iramiitowego z Rosją i 
wschedemn, jak również do obrotu towarawego 
z Rumunją. Ze względu na nieuregulowane sto- 
sunki z Gdańskiem rząd polski przywiązuje do 
pawyższiych koncepcyj dużą wagę. 


Czesi wobec Wągler I POISKI. _ 


Warszawa, 7 lipca (Tel. wł.) Jak słychać, ro- 
kowamia węgiersko-czeskie nie doszły do ża- 
dnago rezultatu. a nawet ponowne ich podjęcie 


W Jarosławiu J. Soszyńska. 


i Wrocławia). — R. Mosse, (takżo 


wiersza noRparałowago ma raz M 


w jesieni jest wysoce problematyczne, W 
związku z tem silnie wzmogła się działalność 
dr Benesza w kierunku doprowadzenia do skut- 
ku um-xwy polsko-czeskiej. Podobno minister 
Bemesz załatwić usituje sprawę tę przed konfe- 
rencją państw sukcesyjnych w Porto Rose. 


SKIEMUNT NIE SPOTKA SIĘ Z BENESZEM. 


Warszawa, T łipoa (Tel. wł) W związku z 
podaną przez dzisiejsze dzienniki wiadomościa 
ajencji »Pol-Press< c projeklawanem rzekomo 
apoceamiu się ministra Skirmunia z dr Bere- 
szen w Zakopanem, Biuro prasowe minister- 


stwa spraw zagranicznych komunikuje, że dvi- | 


siejsza sytuacja polityczna i związane z nią 
prace wymagają obecności ministra Skirmunta 
w Wamszawię. Min. Sktmwnunt nie zamierza w 
najbliższym czasie opuszczać Warszawy. 
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[bieleczny ernia keóczena 


Gdańsk, 7 lipca (PAT). Nowomianowany ko- | 


misaz jenemaimy Rzeczypozpolitej polskiej w 
Gdańsku p. Leon Pluciński zatrzymał je- 
dnoczećnie dulsze kierownictwo rokowań pol- 
sko gdańskich. P. Pluciński już dnia 28 maja 
br. zapraponował przewodniczącemu rokowań 
ze strony gdańskiej ukończenie tych rokowań 
do dnia 30 czerwca dr. Z pawodu dłuższej nie- 
abacności senatora Jowelowskiego craz z powo- 
du wyjazdu p. Plucińskiego» do Genewv na po- 
siadzenie Rady Ligi narodów, termin ten nie 
mógł być dotrzymany, z tego powodu delegat. 
polski Askenazy zaproponowal na posiedzeniu 
Rady Ligi narodów dzień 31 lipca br. jako o- 
stateczny termin ukończenia rokowań polsko- 


gdańskich. Termin ten został przyjęty przez 


prezydenta senatu w Gdańsku i zatwierdzony 
jednogłośnie przez Radę Ligi narodów. Gdyby 


skiej, +posób imterpnetacji i wykonania tej kon- 
wencji oraz traktatu wersalskiego oddamy: zo- 
stanie mod arbitraż wysokiego komisarza Ligi 
narodów jen, Hackinga w pierwszej instamcji, 
a w razie potrzeby pod arbitraż Rady Ligi na- 
rodów w drmugiej i ostatecznej imitancii. Prey- 
puszcząć należy, że kilka tygodni, pozostają- 
egch do ustalenia terminu, wystarczy, aby dojść 
w odnośnych punktach do zupełnego porozu- 
mienia, temibardziej, że podiczas posiedzenia Ra- 
dy Ligi narodów zarówno delegat rządu pol- 
akiego, jak j delegat gdański wyrazili szczerą 
intencję doprowadzenia układów do pomyśl- 
nego rezultatu. 


PROGRAM DZIAŁALNOŚCI P. PŁUCIŃ. 
SKIEGO. 


Gdańsk, 7 lipca (PAT). W rozmowie z przed- 
stawicidłem Polskiej Agencji Tdiegraficznej no- 
womianowanry komisarz jeneralny  Rzeczypo- 
spolitej polskiej w Gdańsku p. Pluciński, przed- 
stawił program swej działalności, oraz sprawę 
rokowań polsko-gdańskich, wspominając teč c 


ZGOSKEZJMY sien 0h 


Rytom, 7 lipca (PAT). Z powodu wypadku 
onegdajszego władze koalicyjne zarządziły w 
Bvtiomiu  zaesirzony stan oblężenia į wzięły 
dwunastu zakładników, między innymi nadbur- 
misirza Stephana, adwokata Patschke, kiero- 
wnika związku Heimatstrenerów, którzy nie bę- 
dą zwolnieni dopóy, dopóki nie bedą wyśledze- 
ui i oddani w ręce sprawiedliwości sprawcy za- 
machu na majera francuskiego. 


(KÓW 


abradach Rady Ligi nawodów w Genawie, po- 
święconych sprawie gdańskiej. 

Między innaemi Rada Liri narodów rozpatry- 
wała protest rządu polskiego przeciwko wnie 
sionemu do parlamentu gdańskiego projektowi 
prawa o naturalizaciji, ponieważ projekt ten 
został wniesiony bez uprzedniego porozumic- 
nia się z rządem polskim w myśl konwencji pol- 
sko-gdańkiej. Po dyskusji ssr ge cja gaańska 
cofnęta wspomniany projekt, oświaniczając, że 
będzie on tzgodniony z postulatami rządu poil- 
skiego. Stanowisko Rady Ligi narodów daje 
się określić wobec kwestji polszo-gdańskiej w 
nadtępujący sposób: 

Polska ma prawo niecgraniczonego dostępu | 
do morza i wszelkie przeszkody stojące na tej 
drodze muszą być usunięie, z drugiej stromy 
musi być zapewniona autenemja Gdańska. Da- 
tej stanęła Rada. Ligi narodów na tem stanowi- 
sku, ża o ile konstytucja Gdańska jest sprzecz- 
na z konwencją polsko-gdańska, nie jest ona w 
tych warunkach obowiązującą, albowiem zo- 
Stała ona uchwalona już po zawarciu z Polsyą 
konwencji į nie może zawierać przepisów, z ią 
konwencją sprzecznych. Polska ma prawo prze- 
wozu wszelkich rodzajów  nmiaterjałów wojan- 
nych przez Gdańsk. W tym cctu Polsce ma być 
przytdzieloeny w Gdańsku odpowiedni teren, tak, 
aby Gdańsk mógł uniknąć wszełkiego niebez- 
pieczeństwa, związanego z ładowaniem i prze- 
wożeniem amunicji. 

Dalaj przyznano Polsce prawo utrzymywania 
stałej straży wojskowej, mzoznaczonej dla 
stnzeżenia tramqyportów z matorjiałem  woien- 
nym, nadchodzącym do Gdań tka. Co da wspo- 
mnianezo terenu, który ma być przyznany Pol- 
sce w (idańsku, delegacja polska zażądała 
przeznaczenia Polsce na tev (el wyspy na Wi- 
śle Hoim. W sprawie tej 5 złosami, a mianowi- 
cie głosami delegatów Francji, Brazytji. Ilisz- 
panji, Beleji i Włoch wstalono polecić komisji 
międzysoj:szniczej dla podziału mienia pav- 
stwowego w Gdańsku. by w myśl wniosku pol- 


A przeznaczyła tę wyspę na wspomniany 
e 


EŻENIA © Bytomiu, 


PRZEBIEG KRWAWEGO ZAJŚCIA. 


Bytom, 7 lipca (PAT). Onegdajze wypadki 
w Bytomiu przedstawiają się w sposób naste- 
pujący: 

W poludnie przybyły pi>rwsze oddziały 
wojsk angielskich od strony Miechowie. Niem- 
gy, zwłaczcza oddziały tak zwanej samoobrony 
vbywateiskiej, powitali Anglików okrzykami 


choć brzydziła sie kłamstwem — postawiłam 
pułapkę. 

I wracała de siebie, klekała, próbowała mo- 
dlić się, lecz kryła przed Bogiem tajemnie my- 
Sli duszy... 

Ona — tu, brat — tam za eienką ścianą prze- 
żywali piekło boleści... Wolno upłvwały długie 
beznadziejne godziny niedoli... Heż to razy 
pedczas chorób jego ona taksamo jak dziś czu- 
wala nad nim całemi tvgdniani. Obecnie ten 
najdroższy brat, powierzony opiece jej przez 
rodziców, cierpiał jak potepieniee a nia odwa- 
żała się pójźć do niego z miłującem słowem po- 
ciechv, bo słów pociechy nie było, bo trwoga 
i groza nie puszezały jej przez próg. „Boże mój, 
Boże powtarzała. zgięta we dwoje, bijące czo- 
łem o żelazny kant łóżka... 

Przez szparę wa drzwiach przenikała złota 
smuga blasku... Czskała, kiedy też on zagasi 
Światło i uśnie... O to jedno prosiła Boga, o nie 
nie znaczącą łaskę, by brat jej usnął. Powoli 
mijały godziny mocnej meki. 

Uslyszawszy, iż Adam jęknał, dźwisnęła się 
z klęczek i śmiało przekroczyła próg. Brat leżał 
na wznak ubranv. z oczami otwartemi. Stanęła 
u wezgłowia... Lampa paliła się na staroświec- 
kiej mahoniowej komodzie matki pod Fotogra- 
fiami rodziców, Wbiia wzrok w ziemię, on pa- 
trzał w sufit. 

— Ty cierpisz, Adasiu — zaczęła tymsamym 
dygecącym głosem, którym już raz przemawia- 
ła do niego. tey, 

— Tak, cierpię — rzekł z prostotą. 

- — Zwróć sią do Boga Adasiu. On ieden ra- 
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Prenumerate przyjmują: 
Zamiejscową: Administracja „Nowej Reformy“ i wszystkie urzędy pocztowe; miaj 
scową: Administracja „Nowej Reformy“. — biaro dzienników „Rach“ (dawniej J. Hos 
casa i A. Saiomonowej), ulica Szczepańska |. 9; — Biuro dzienników Marjana Hapczym 


Rok 


AL, 


nl. Jagiellońska 1. 7. 


Zamiejscową prenumeratą I egłoszenia (inseraty) przyjmają: We Lwowie 
Biura dzienników: A. Buchstab, ui, Karola Ludwika 21; S8. Sokołowski, ul. Trzeciego Ma a 5 


— W Tarnowie M. Rackach. — W Wiednis 


Horman Go!zsohimiod (sprzedaż oddzielnych naaerów) L Wolizelje 6. — M. DPokes Nachisiget 
Haasonstain Ś Vogler (takie w Hamburga, Fram:iurcie n. 


M Berliaie, Lipata, Rerzi^ 


w Warszawio, Herlisio, Huubarga, Monachium i Nor; r 


bertze). — H. Scha'ck, Wolizeile. 
Ogloszenia (inseraty) przyjmuje Administracja „Nowej Reformy“ za opłatą od miojso 


k 15—, Do mimera ,nicdzièineyo i świątecznego ora 


za układ tabelaryczny, cyfrowy, skombiacwany o 50 procent drożej. — Nekrologi 20 MI 


za miejsce wiersza. — Nadesłane po Mk 3) — od wiersza nonparel:wego, — Głos) ` 
pizbliczane po Mk 40*— od wiersza, — Na pterwacej stronie 6) Mk od wiersza. Drobni 


ogłos:enia po 6 Mk od słowa. Ogłoszenia zamiejscowe o 50/,, zagraniczne o 1U 9), eroje 
: Załączniki do „Nawej Reformy“ ł S 5 


(prospekty, cyckalarze oyłuszonia i t „.) przyjmuje sb 
welde umowy, 


»Hoch die Englander«, »llcch Deutschlande 
craz śpiewem, » Deutschland, Deutschland über 
Alese, Tłumy Niemców zwrosły do 5 tysięcy 
osób. Po drodze przed hotelem Lomnitz, 


którym mieści się komisja likwidacyjna pół 
skiego komisarjatu plebiscytowego, Niemcy 


wznosili wrogie okrzyki przeciwko Polakom 
Tłum Niemców odprowadził Anglików do J.o 
szar, gdzie na nowych towarzyszy angielskie: 
czekały oddziały wojsk francuskich. abv ich 
powitać, Na widok Francuzów Niemcy zacze! 
wykrzykiwać: Precz z Francją! Precz z Pota 
bo wejścia Anglików na dziedziniec koss 
Niemcy w dalszym ciągu demonstrowali prze- 
ciwko Francji, obrzucając Francuzów kamie- 
niami. Jeden z oficerów francuskich wese? 
Niemców do rozejścia się, a gdy wezwamie 
to nie adniosto skutku. rozkazał żołnierzom 
usunąć tłum z przed koszar. Jednego z Niem- 
ców cheat francuski »olniorz aresztować zo 
otełżywe słowa przeciwko Francji. Miało to 
miejsce przed kasynem oficerskiem. przed któ- 
nem stała gmipa oficerów fracuskich. Nagle z 
tłumu padi strzał. który ugodził majora fran- 
Guikiego Moatałaigue. Major Monialaigue ro- 
stał zabity na miejscu. Po tym wypadku woi 
ska francuskie wżyły broni, w czem panogł 
im mzybyłe oddziały angictskie. Niemcv stve 
lali w dalszym ciągu, raniąc 2 żołnierzy fran. 
cuskich i jednego podoficera angielskiego. Po 
Atrame niemieckiej padło uzach zabitreh joku- 
ło 20 raniono. Między innymi zabitó niejakiecee 
Rolle, znanego bojowca niemieckiego w Byjto- 
miu, który przed: kiku miesiącami zabił na uli 
cy jednego z polskich pracowników płetiseyp 
towych, za eo został aresztowany i osadzony 
w więzieniu, skąd jednak zdołał zbiec dzięki 
Tomucyv Niemeów. Tvzydziastu Niemrów, m 
których znałezieno broń „aresztawano. 


NOWE ZAMORDOWANIE OFICERA FRAN- 
CUSKIEGO PRZEZ NIEMCÓW. 


Bytom, 7 lipca (Fast Express. Wczoraj w 
Gliwicach napadli Niemev na posterunek fram- 
cuski i zabili trzech Franctzów, w tem jednego 
oficera. Napad ten jest dowadam, że Niemey. 
czekali tyłko na likwidację powstania, aby 
rzucić się na wojska francuskie i wyśkonufi to 
istotnie tak w Bytomiu, jak w Gliwicach. 


NIEMCY PODNOSZĄ GŁOWĘ. 


Bytom, 7 lipca (East Exprexs). Fakt. że wła” 
dze komisji międzysojuszniczej nie przewidzia- 
ły. iż po zlikwidowaniu powstania rozmoczny 
się nipiwiy niemieckie, sprawdzą sie obecnie w 
sposób detkliwy. Niemieckie organizacje zbroi- 
ne widzac, że Polacy nie maja broni, rancid sis 
zarówno na Polaków, ja i na Fragcueów, I tak 
w Zabrzu Niemev prozrywali wszytkie szyldy 
polskie, wyśpiewijac na wicaelh «Dautschland 
über Allese, Lili Polaków, spotykanych po dro- 
dze.. Podobne wydarzenia działy się w Rybni- 
ku. Wodzisławiu i Hucie Biamańa. W Katowi- 
cach panuje dotąd spokój. 


POWSTAŃCZA KOMISJA LIKWIDACYJNA. 


Sosnowiec, T lipca (Orient). Powstańcza ko- 
misja likwidacyjna będzie akredytowana mzy 
komisji aljanckiej i otrzyma straż. złożoną z 
wojsk francwskich i angielskich. Komisja dzie- 
lié sie bedzie na szereg wydzialów. Siedzibą 
komisji Jikwidacpjnej bedą prawdopodobnie 
Szopienice. Komisje likwidacyjne pew. działać 
beda pey kontrolerach powiatowych. 


ZWIĄZEK B., FOWSTAŃCÓW. 


Bytom, 7 lipca (PAT) Na Górnym Śląskm 
powstal związek byłych polskich powstańców, 
którego celem jest między innemi opieka nad 
inwalidami powstańczymi i nad rodzinami po- 
ległych craz wzajemna peme stowarzyszo- 
nych, 


tuje w nieszczęściu. Gdy wszystko zawiedzie 
i ludzie opuszczą, zostaje Bóg. 

— Cóż może uczynić ten twój Bóg dła tych, 
których ludzie opuścili, których wszystko za- 
wiodło. 

— Bóg daje siły do dżwigania krzyża.. Róg 
wskazuje drogę pokuty i prawdy, Bóg daje wo- 
kćj — sucho i jakgdvbv bez wiary wyliczała. 

— Pokój -— cicho powtórzył Adam to dro- 
gie slowo, które wvrazało cało upragnienie je- 
go umęczonego ciała, myśli i duszy. 

— Łotrowi. który sie nawrócił, na krzvżu, 
Chrystus rzekł: „dziś ze mna będziesz w raju“. 

Adam milezał, a usta jego bczwdzięcznie 
szepnęły cndowmą obietnicę: dzis za mna be- 
aiesz w raju“, i serce uśmieełncło się jak do 
świetlance» wspomnienia dzieciństwa, 

— Jakżo ty sobie wyobrażasz raj? — spytal. 

— W niebie jest wielki spokój i wieczne we- 
sele.. I niemasz tam zgryrot, smutku, trwoej 
ni zła... Wybrani ogladaja Pana — oseble opo- 
wiadała Gabrynia o niebie, czerpiąc nie z wła- 
enej tak niegdyś żarliwej wiary, lecz z nauk 
księdza... Niebo o.ldaliło się od niej tak, jak 
1 Bóg. 

Adam milezał.. Gabrynia nie podniosła na 
niego oczu. Nie usiadła, nie wzieła, za ręke... 
Ten umiłowany, jedyny brat, budził w niej 


kim i obcym. I nie miała mu nie więcoj do po- 
wiedzemia... I drżała w niej obawa, ażeby on 
nio otworzył przed nią myśli swoich, nie wy- 
znał prawdy. , 


a 
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przestrach i stał sie od niejakiego czasu dale- | 


Gdy Adam odwrzycił się do ściany, wysunęła 
się z pokoju na paleach. 

Nastepnego duia nie spotkali się zupełnie, 
Aam włóczył się o głodzie kilkarazcio godzin 
z rzędu. Był u bramy więziennej, przed gma- 
chem sadowym, w sieni hotelu, w którym przed 
dwu dniami stancła z m,żem Marysia Od:zy- 
końska, był w kościeło przed statuą Chrystusa" 
w czerwonym perkalowym płaszczu, patrze.ł 
w boczne Gliurze z szeregiem wysokich świto 
woskowych, w potworne bohocmazy, w karfe- 
zjenalv, oblegane przez dewotki i cieszy! się 
czy też ubolewał, że tak odrażajico dla jewo 
oczu i umysłu przedstawiała się religja, że nic- 
możliwe du przyjęcia dla niego dogmaty 
zamknęły mu niby niezdcbvte forty. dosten do 
Boga. O świcie wrócił do domu i natychmiast 
z wyczerpania usngł. Gdy ubicrat sie, Gabrymio 
cznajmiła mu, iż Zdziś jast chory, że Stutgińsk? 
dwa razy z wieczora zachodzi i prosił, ażeby 
Adam odwiedził więźnia. 

Adm pokonał odraze, strach i niechęć i zde- 
cydcwał się odwiedzić krewniaka w szpitalu 
więziennym. Udy stancli obok siebie, jeden 
w hałacie szpitalnym. drugi w czat nem ubi.iniu, 
trudno bvłcby esadzić, który z dwu jest bar- 
dziej chorv. Oskarżony, który w kartach zapo- 
wiadał rychłą śmierć, istotnie wyglądał jak ko- 
ściotrup. Słaniał się. idac. a nogi uginaly sio- 
rod nim, gdy stał... Oczy błyszezaly mu gorącz- 
kowo, mowa, stała się jeszcze szybszą i bardzieł 
niewyrażną, ale on sam był znacznie spokoj- 
| PS i 
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"= Uetwnty Rady LISI narodów 
w sprawie olieñskiej, 


Już w numerze 151 naszego dziennika z 1-90 
b. m. w artykule pod tytułem: »Przyjęcie pro- 
jektu Rymansa« przytaczyliśmy treść rezolucji, 
wniesionej przez Ilymansa na posiedzeniu Ra- 
dy Ligi narodów w dniu 28 czerwca w sprawie 
załatwienia konfliktu polsko-litewskiego. De- 
nieśliśmy także wówczas. że delegat polski, 

rof. Askenazy, zażądał włączenia do rezo- 
lueji Ifymansa klauzuli, opiewającej: 

»Sejm wileński ratyfikować ma zawartą ugo- 
dę. która wówczas dopiero wchodzi w życie, 
gdy ratyfikacje tę uzygkae. 

Zastrzeżenie to, wedle ówczesnej relacji, 
przyjęte było przez przedstawieiela Francji. 

Nadto wniósł delegat Askenazy poprawki co 
do daty rczpoczęcia usunięcia z armji Żeligow- 
tktego »otcych żywiołów«. 

t- Otóż obecnie z rozesłanego przez P. A. T. ko- 
munikatu dowiadujemy sie, że Rada Ligi naro- 

ów na owćm posiedzeniu swojem w dniu 28 
czerwca Rkeestowała poprawkę prot. Askena- 
zego co do zatwierdzenia umowy polsko-litew- 
„ekiej, przez Sejm wileński, wraz z postanowie 
niem, że przedtem umowa ta przedłożona be- 
l@zie do zatwiordzenia Sejmowi warszawskiemu 
i kowieńskiemu, 

Jest to najważniejszy dla nas punkt projek- 
Au umowy, przyjętego, jako podstawa do roko- 
waąń w konflikcie polsko-litewskim, gdyż apro- 

buje nasze stanowisko, opierające się na powo- 
kutu do życia Sejmu litewskiego w Wiinie. 

Wprawdzie uchwalona przez Radę Liyi naro- 
tów w dniu 28 czerwea rezolucja, wedle osta- 
tcznej redakcji Rady, zawiera powtórzenie nie- 
Wtórych punktów, znanych już z poprzedniej 
informacji naszym czytelnikom, jednak ze 
względu na pewne w niej zmiany i jej dcku- 
aceu(arycznj doniosłożć dla dalszego toku spra- 
wy polsko-litewskiej, przytaczamy ja w całości 
(wedle urzędowego brzmienia, które opiewa: 

»Rada Ligi narodów, po zaznajomianiu się 
* raportem p. Hymansa o konferencji bruksel- 
skiej, jednogłośnie zatwierdza wstępny pro- 
jekt kompromisu. przedstawiony przez p. Hy- 
Massa za zgodą obu delegacyj. Rada uzraje, 
że wstępny projekt może doprowadzić de ugo- 
cy definitywnej między Polsk; a Litwą. Po wv- 
ałuchaniu obu delegacyj, które oświadczyły. że 
przyjęły wstępny projekt p. Hymansa, jako 
podstawę do dyskusji, Rada ustaliła następują- 
‘co dyrektywy: 

1) Bezpośrednie rokowania, rozpoczgte w 

Brukseli, zostaną wznowione dnia 15 lipca 
t beda miały za pedstawę projekt p. Ffymansa. 
Aby dać gwarancję poszczególnym grupom et- 
nograficzuym z:interesowanej ludności, że ichk 
dążności i życzenia narodowe będą wzięte peg 
rozwagę padczas rokowań, mogą być wysłu- 
chani w charakterze informacyjnym jeden, 
względnie dwóch rzprezentantów każdej gru- 
Py, którzy zostaną dopuszczeni przez p. Jly- 
mansa na odnośną propozycje każdej ze stron. 
Porozumienie, podpisane przez rządy. będzie 
rrzedicżone Seżmom obu państw i następnie 
Sejmowi wiłeńskiemu, którego powstanie jest 
przewidziane wa wstępnym projekcie, 
} 2) Przed 1 września b. r., jako daty następnej 
sesji Rady: a) ci ze składu wojska jenerała Że” 
ligewskiego, którzy nie pochodzi z terytorjum 
spornego w granicach, określonych we wstęp- 
mym projekcie p. Hymansa, winni stopniowo 
rozpoczynając ed dnia 1 lipca, to jest daty 
wznowienia rokewań, opuścić terytorjum; b) 
idla zapewnienia porządku tymezasowo zostanie 
powołana do życia tymczasowa milicia pod au- 
fapiejamit wojskowej komisji kontrolującej. Mili- 
cja ta nie przekroczy liczby 5.000 ludzi, w tej 
liczbie 600 konnych. Wszelki materiał wojen- 
ny, broń i amunicja, które nie sj niezbędne dla 
organizacji milicji, bedą ewakuowane w termi- 
nie, przewidzianym w ustepie A). — Komisja 
Iwejskowa za zgoda obu stron będzie miała pra- 
¡wo zmienić to zarządzenie stosownie do arty- 
kału 20 projektu wspomnianego; c) urzednicy 
„wszystkich kategorvj, nie pochodzący z teryto- 
vjum spomego, winni bvć również stopniowo, 
pecząwszy od 15 lipca, zeń wycofani. 

3) Przed dniera 1 września b. r. wojska litew- 
c= powinny powrócić na miejsce swojego 

wrmalnego postoju w czasie spokoju. Szczegół 
(ziem 1 sospnia 1 być winien Radzio przed 
driem 1 sizrpniu b. r. Równocześnie należy tak- 
że zakomunikować 


` 


zarzadzemia, zmierzająca 
do zmniejszenia siły zbrojnej, obecnie zdemobi- 
Movs? 
F 4) Rada usilnie wzywa oba państwa do na- 
stychmiastowego wznawienia stosunków konsu- 
larnych i bezzwłocznego zajęcia sie zarządze- 
(miami, zmierzającemi do wznowienia wolnej 
„kcmunikacji między terytorjum wilenskiem«. 
| 2- aaa e = 
Po uchwaleniu powyższej rezolucji, delegat 
„polski, p. Askenazy, oświadczył, że bezzwłocz- 
nie zwróci się do swojego rzadu, przedstawia- 
|iąe calą rezolucję Rady i spodziewa sie, że bę- 
dzie mógł wkrótce zakomunikować odpowiedź 
padn polskiego. W każdym razie, ograniczenie 
liczby projektowanej milicji miejscowej nie wy- 
daje nm się umotywowane żadnym słusznym 
wzgłędem. Tosamo również powiedzieć można 
è projektowanej dacie pierwszego września. 
® Prof. Askenazy sądzi, że co najwyżej można- 
py było zaproponować, aby projektowane usu- 
wanie z wojska było ukończone w momencie 
edpisania pierwszej  prełiminaryjnej umowy 
między obu stronami. 


(j 
ANSPEKTORAT JENERALNY NA LITWIE, 


W najbliższym czasie utworzony zostanie w 
Wimme przy delegaturze rzadu polskiego insge- 
%torat jeneralny, który działalnością swoją 
jebejmie ciążące ku Wilnu, ale wchodzące w 
skład innego kompleksu administracyjnego. po- 
iwtaty: budsławski, wołożyński. wiłejski, dziś. 
nieński, duniławiecki i lidzki. Zadaniem inspe- 
ktoratu będzie doprowadzenie tych powiatów 
„pod względem administracyjnym, gospodar- 
€zym i oświatowym do takiego stanu uprzywi- 
;lejowania, w jakim sie znajdują powiaty Litwy 
środkowej, na dźwigniecie których rząd mie 
«szczędzi znacznych funduszów. 

Utworzenie inspektoratu nastapilo w przewi- 
«dwaniu, że w przyszłości powiaty te, łącznie 
tz Litwą środkową, utworza na stale jeden kom- 
ipleks administracyjny. Delegat rządu polskiego 
będzie zarazem inspcktorem jeneralnym. w za- 
'kres zaś jego korapetencji będzie wchodziło re- 
iguiawanie ważniejszych spraw administracyj- 
mych, eświatowych i gospodarczych tych po- 
wiatów. 

\ Chodzi o æ, aby w drodze stworzenia w Wil- 
mie cęgntrzm tego całego kraju, jako aparatu 


[I X 
aaministracyjnego dla wymienionych powia- 
tów, uniknąć konsekwencji przepoławiania kra- 
ju na dwa kompleksy administracyjne. W wy- 
dziale administracyjnym delegatury utworzone 
beda stanowiska inspektorów administracyj- 
nych, którzy bedą obieżdżuć powiaty i czynić 
wriaski o zarządzeniach, koniecznych dla wy- 
konania wymienionych na wstepie zadań, na co 
rząd wyasygnuje odpowiednie kredyty. Celem 
szybszego tempa załatwiania tveh spraw odno- 
śne ministerstwa przeleją na inspektora jene- 
ralnego część swoich uprawnień, nadając mu w 
pewnych dziedzinach kompeteneję III. instan- 
cji. Sprawy beda załatwiane po każdorazowem 
zaopiniowaniu przez województwo nowogrodz- 
kid. . - =- ~ 
7 


Min. Raczkiewiz o województwach 
I wëborach sejmowych. 


W rozmewie z przedstawicielera East Ex- 
press mówił nowo mianowany minister spraw 
wewn. Raczkiewicz o następujących zadaniach 
swego monisterstwa: .. 

Do najpilniejszych spraw należy przede- 
wszysikiem organizacja województw w Mało- 
polsce. Prace w tym kierunku postępują w 
Szykki»m tempie i prawdopodobnie ed 1 wrze- 
śnia województwa zaczną fumkcionować, co 
wprowadzi. jednolitość adrainiatracyjną na zie- 
miach pełskich. Drugem zadaniem jest dalsze 
udoskonalenie organizacji wajewództw krese- 
wych j trzeciem — zorganizowanie ciał samo- 
rządawych na terenach wachodnieh, gdzie do- 
tyelrczas samorząd prawie nie istnieje. Tą dro- 
gą minister ma nadzieję doprowadzić do wpo- 
rządkawania stosunków na naszem pograniczu 
wsehodniem. = 

W sprawie wyborów do Sejmu minister ©- 
świadczył. iż w szczegóły wdawać sie nie mo- 
że. Ordynacja wybtrcza jest już opracowana w 
zupełności i wchodzi właśnie na mporządek 
dzienny rady ministrów. Według nowej ordy- 
nacji jeden mamdat przypada na 25 tysiecy wy- 
bonców. Dokonano również cześciowych zmian 
w dotychczasowym podzrale na ckregi wybor- 
cze; szczegóły te są w toku rozważań. 


Jubileusz Bobczewa. 


(Kor. „N. Ref.'). 
Sofia, w czerwcu. 

(Pięćdziesięcielecie działalności Bobczewa. — Dzia- 
łalnaść polityczna. — Słowianofilzwin. — Zjazd 
słowiański 1910 roku 4 protesty przeciwko nie- 
mu, — »Kazionnyj pansławizma a Polacy. — Ot- 
chód jubileuszowy w Sofji, — Stanowisko Pola- 

„ ków). | 

r? 
Z punktu widzenia tedy stosunku p. Bobcze- 
wa do Polski, słowianofilski jego kierunek grze- 
szył zawsze jednostronneścia i polityczną ten- 
Gencją. Dr T. St. Grabowski, autos pierwszej 
i jedynej słowiańskiej monografji o Bobcze- 
wie *), którą napisał był jeszcze przed odjaz- 
dem swym do Bułgarii, dla zachęcenia Polaków 
do udziału w kongresie słowiańskim w Sofji 
1910 r., choć usilnie się stara usprawiedliwić 
p. Bobezewa i zmniejszyć jege bład, w isiocie 
rzeczy celu swego nie dopiął. Społeczeństwo 
polskie bowiem go nia posłuchało i od kongre- 
su demonstracyjnie się usunęłe. A nawet i dr 
Grabowski, mimo całej wyrozumiałości wobec 
błędów Bobczewa, podkreśla otwarcia to, co 
w działalnością bułgarskiego słowianofiią ranić 
musi boleśnie każdego Polaka. Oto cytata 
strona 44). = * + mea. ue 

„Jest jednak jeden rażźący brak w ideałach 
i działalności Pobczewa, a mianowicie: brak 
ściślejszych węzłów z Polską i Polakami. Fak- 
tem jest, że Bobczew nigdy nie zbliżył się i nie 
starał sią zbliżyć do Polski, że niędy w ziemi 
naszej nie był, mimo kilkakrotnych podróży 
w ickolice bardzo bliskie Polski, jak Czechy 
i Rosia, į wogóle — że w studjach jego i we- 
drówkach słowiańskich, Polacy stoją zawsze 
na cstutnim planie, w upośledzenia, re 

Czy przyczyną tego zachowania się Bobcze- 
wa bvła „mrozmyślma niechęć“ i „obojętność, 
czy co innego, nic myślę tej sprawy roztrząsać. 
Uważam jednak za swój moralny obowiązek, 
fakt tego szkodliwego zaniedbania za strony 
p. Bohczewa jak najenergiczniej podkreślić 
właśnie dziś, zanim jeszcze umilkły echa jubi- 
leuszu w Bułgarii, jak i w reszcie Słowiańszczy- 
zny, szerzore tam zapobicgliwie przez małą 
ale ruekliwą garstkę buigarskich starowyznaw- 
ców ruszofilstwa. Podkreślam to zaniedbanie, 
jako bląd nie do darowania, błąd zasadniczy 
Bebczewa, wobec któregu każdy uczciwy, świa- 
demy i bezstronny słowiański działacz odmówi 
mu mianą rzetelnego į sprawiedliwego słowia- 
nofila. e- .. paagzkewy = |1- LG 

Tym fałszywym kierunkiem w swej słowia- 
nofilskiej działalności, Bobczew niezawodnie 
wiele zaszzedził Polsee i polskiej sprawie. Sze- 
rzył blęćlae wieści o Polakach, paraliżował 
sprawiedliwe polskie dążeuia, w najlepszym rą- 
zie milczał o Polsce, a prawdę polską chował 
yed korzec 

Tak było jednakże dawniej — dv bardzo nis- 
dawna — bądź eo bądź już w przeszłeśsi, Od 
wczoraj p. Bobczew znacznie się zmisnił — nie- 
zupełnie jeszcze — a przecież cośkolwick, choć- 
by dla pezeru. O Polsce już nie zapomina. 

Czasy się jednak zmieniły. Dziś Polska odro- 
dzona, politycznie samodziehia. Nisma potrze- 
by „protekcji“ czy „życzliwości panów Bob- 
czewów. Dziś może znowu tak bardzo jej nie 
zależeć na „poparciu“ bułgarskiego słowiano- 
fia, któremu potrzeba było dopiero ruiny ko- 
losu rosyjskiege, barbarzvńskiej orgi rewolu- 
cji bolszewickiej i wszystkich nieszczęć własnej 
ojczyzny od roku 1913 do 1918, aby zrozumiał 
i odczuł choć w części (nie przyznał jeszcze!) 
fałsz i niesprawiedliwość starosłowianofiliskich 
dążeń i matactw. 

Dlatego niech mi bedzie welno zakończyć ten 
artykuł jubiłenszewy życzeniem ze strony pel- 
skiej, by p. S. 5. PBebezew, po półwiekowem 
doświadczeniu, zechciał wreszcie poddać grun- 
townej rewizji swe słowiunofiiskie idee: by sie 
wyzwolił z mod jarzma krzywdzących wzglę- 
dem Foelski przesądów. przestarzalych panzla- 
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wistycznych doktryn i jednostronnvych politycz- | 


nych tendencvj, jeśli chce sprawiedliwie į rze- 
telnie traktewać sprawy słowiańskie. Albowiem 
*) „5. S. Bukczew — historyk, publicysta i sło- 
wianofil buigarski'. (Z powodu zjazdów slowiań- 
tkich w Sofji). Z cyklu „„Poprzez Słowiańszczyznę” 
T. I.) Kraków, 1910 r. Gebethner i Sp. str. 56. 


bez tej sprawiedliwości í rzetelności w pozna- 
niu i ocenie spraw słowiańskich. nie może być 
mewy o jakimkolwiek miedzysłowiańskim zje- 
dnoczeniu, a choćby tylko zbliżeniu i wspól- 
pracy. 

Fięćdziesięciolecie S. S. Bobczewa obchodzo- 
ne było w Sofji dosyć szumnie, jednak bez prze- 
konania. Wystąpiły w tym obchodzie zwartą 
gromadą wszystkię bułgarskie elementy russe 
filskie, z olbrzymią przymieszką samych Ro- 
sjan — z licznej kolonji uchedźców, bawiących 
na emigracji w Sofji. 

Wzorem dia obchodu pyta wspaniała uroczy- 
stość niedawno (listopad 1920 r.) obchodzonego 
jubileuszu poety Iwana Wazowa. Równać sie 
jednak z nią nie mógł pod żadnym wzgledem. 
Gdv jubileusz Wazowa był jedną olbrzymią 
zanifestacją całego narodu  bulgarskiego, 
a echem się odczwał bardzo głośnym w całej 
Sławiańszezyźnie; obchód Bobczewa był bardzo 
zręcznie i reklamowo zaaranżowaną uroczysto- 
ścią pewnej kliki przy bardzo skromnym, o ile 
obowiazek i przyzwoitość nakazywały, udziale” 
świata naprawdę kulturalnego, z kultury, nauki 
i samodzielnej politycznej myśli bułgarskiej 
wyrosłej. 

Z reszty Słowiańszczvzny odezwali sie bar- 
dzo lieznie jedynie Czesi i to Kramarzowskiego 
typu, craz jeden głos chorwacki. Z Polski na- 
deszły jeno dwa oficjalne pozdrowienia: Z Wy- 
działu Prawniczego Uniwersytetu Jagielioń- 
skiego i z Akademji Umiejetnosci oraz od pref. 
Baleera ze Lwowa. kolegi Bobczcwa. Dobrze 
sie stało, że oba listy najwyższych polskich in- 
stytucyj naukowych utrzymane były w tonie 
pewnej rezerwy, podnoszae jedvnio zasługi na- 
ukcwo jubilata. a ignorujac jego działalność 
słewianofilską. Z zupełną rezerwj również za- 
chowało się polskie przedstawieielstwo w Sofii, 
Polska kolonja, a nawet i „Polsko-bułearskie 
Towarzystwo“, składające się w większości 
z Bułgarów. W organie swym „Przegląd Poi- 
sko-buhrarski* dało ono dobitny wyraz swemu 
stanowiska wobec skrajnego russofilstwa Bob- 
czewa, wskazując mu jego zaniedbanie į erze- 
chy względem Polski. Grozew. 


Wszystko dla skarbu polskiego! 


Kraków, 7 lipca. 

Lwowska Izba skarbowa wydała odezwę, rawo- 
łującą do płacenia pudatków. W odezwie między 
Msiemi czytamy: 

»Sytnacja naszego skarbu państwowego stała się 
bardzo poważną. 

Ciągly deficyt budżetowy, bilans gospodarczy 
bierny, nieustanne drukowanie, czyli zwiększanie 
pieniędzy papierowych i przerażający spadek wa- 
luty, nie wywołały jeszeze w społeczeństwie nale- 
żytego zrozumienia j ocenienia<. 

Jest jednak sposób niezawodny, przy pomocy 
którego musimy państwo ratować z finansoweg 
upadku i grożącej zguby. Sposób tən, to jak vaj- 
Spieszniejszy wspólny wysijek całego społeczeń- 
Siwa na rzecz skarbu państwa, to wypałnienie tego 
skarbu po brzegi przez skrupulatne płacenie po- 
datkówe, 

»Obeenie całe społeczeństwo bez wyjątku zdać 
scbie musi dekładnie sprawę z powagi i grezy po- 
łażenia i chwycić się silnie tej jedynej dziś doski 
ratupkue, 

»Gdyby obywatel placący zrozumiał, że, płacąc, 
przyczynia się do równewagi budžetu państwa, 
a zatem do podnoszenia wartości pieniądza, gdyby 
rrezumiał, że każda oddana państwu marka zwięk- 
sza wartość tej marki, która zostaje u niego w kie- 
szeni, że oddaje państwu z ogromnej masy sw ch 
pieniędzy wprawdzie dużą część, ale złych, w za- 
mian za co zostanie mu wprawdzie pieniędzy mniej, 
ale dobrych, wartościowych, uzdrowianych tym 
procesem, to chyba nie byłoby u nas nikogo, kto- 
ły ię uchylał od płacenia podatku. Każdy bo- 
wiem podatck będzie zawsze jeszcze mniejszy od 
rieustającegn podatku złego pieniądza«., 

»Tę świadomość osobistego interesu szerokich 
mas, jaki mają one w spłaceniu skrupulatnem po- 
datków, by uzdrawiając finanse państwa, wzboga- 
cić się następnie posiadaniem dobrego pianiądza, 
msleży juk najusilniej szerzyć. Może chociaż ten 
esobisty interes zaważy na szali tam, gdzie nie 
waży nie poczucie obowiązku wobec własnego pań- 
stwac. ! 

»Periculum in mora«! Niebezpieczeństwo w zwło- 
ce! Nie wolno nikomu zwiekać ze spełnieniem obo- 
wiązku podatkowego, aby przypadkiem zrozumie- 
nie i żal nie przyszły zbyt późnoe. 
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Kraków, 7 lipca. 


DALSZE CEGiEŁKI, WAWELSKIE  uiundowal: 
41i-tą Palestra kieleskka, 4l2-tą Ku czei Śp. Leopolda! 
i Bronisławy z Danielewiczów Kowalewskich — Jó- 
ref Kowalewski 2 Łodzi, 4t3$ tą Kurs wojsk. abiturj. 
maturycznych krak. ‘Towarz. nauczycieli szkół śred- 
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nich, 414-tą Funkejonarjusze policji państwowej okre- 
gu k akowskiego, 415-tą Oddział wioślarski Sokoła 


krakowskiego i 416-żą Irena i Wacław Majewscy w 
gó — wpłacając po 30.000 marek za cegieł- 
kę. 

Z KOMITETU BUDOWY MUZEUM NARODO- 
WEGO W KRAKOWIE. Posiedzenie sekci skar- 
bowej Komitetu bndowy Muzeum Narodowego w 
Krakowie ocbądzia sią w piątek dnia 8 bm. w sali 
konferencyjnej magistratu o godz. 5 po poł. 

JUBILEUSZ PRF. DR JERZEGO MYCIELSKIEGO 
Dnia 5 bm. zebrali się w sali wykładowej w Collegium 
novum dawni i obecni uczniowie profesora dr Jerzego 
Mycielskiego, by uezeić czterdziestolecie jego pedago- 
gicznej pracy. Prof. Mycielskiego, wchedzęcega celem 
wygłoszenia zwykłego wykładu powitali zebrani okla- 
skami, poczzm przomówił p. Leon Kornaś imieniem 
obecnych uczniów, dziękując jubiiatowi za jego dzia- 
łaltość naukową i prefesorską oraz za garliwe zajmo- 
wanie się i opi>ką nad legjonistami polskimi. Z kolei 
zabrał głos prot. dr Juljan Pagaczewski, dawniej 
uczeń. n obzenie kołega jubilata na katedrze uniwer- 
syteckiej, podkreślając jak najlepszą harmabję, jaka 
niędzy nimi ot pierwszego zetknięcia się panuje. 
Wzruszery jnbiłaż odpowiedział dłrźszem przemówie- 
riem, w którzm przedstawił jak z historyka został 
historykism sztaki, wspominając pamięć swych mi- 
strzów Józefa Szujskiego i Marjana Sokolowskiego. 

POŻEGNANIE PROF. H. GILLOTA. W sali 
Kopernixa na Uniwersytecie Jagiellońskim odbył 
się w sobotę dnia 2 bm. ostatni z 18 wykładów 
znakomitego profesora uiteratury francuskiej w 
uniwersytecie strassburskim . Chege peżegnać wiel- 
ce sympiżycznego gościa i uczonego przybyli na 
ten ostatni wykład rektor Estreicher, profesorowie 
Tretiak, Łoś t Mycielski, jenerał Tronyo, oraz li- 
cznie zebrani słuchacze i słuchaczki. Grono ucz- 
niow historyków sztuki złożyło na palpicie wykła- 
dowym wiązankę wsppmiałych róż, za co wzrusżo- 
ay profesor podziękował w kilku wstępnych sło- 
wach. W swym ostatnim wykładzie mówił o lite- 
raturza pięknej i poezji francuskiej końca XIX w. 
Prof. Gillot dał wyraz uczuciem przyjaźni dla 
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Unfwetsytetu i polskiej nauki w sposób madzwy- 
czaj wymowny i serdcezny. 

W imieniu „Towarzystwa przyjaciół Francji" 
żegnał gorącemi słowami pana Gilłot skarbnik To- 
warzystwa p. Tadeusz Stryjeński; wreszcie w 
imieniu wydziału filozoficznego dziękował francu- 
skiemu koledza za jego pracę i piękne wykłady 
prof. J. Mycielski. W poniedziałek opuścił p. Gil. 
lot Kraków, udając się przez Pragę, Wiedeń i 
Pudapeszt do swego uniwersytetu w Strassburgu. 

BRA« CHLEBA. Od pewnego czasu znown daje się 
w Krakowi> zauważyć brak chleba. Natomiast bułek 
można wszędzie dostać. Dodać jednak należy, że buł 
ki te są w wielu wypadkach mniejsze, aniżeii powin 
ne być. W wislu sklepach pojawiły się «reszcie bułki 
luksusowe, wypickane na maśle, o wadze oczywiście 
znacznie mniejszej, Bulki te kosztują po 15 mk. Rów- 
nież sprzedaje się bułki podwójne po 22 mk. Dziw- 
nem się przeto wydaje, dlaczego w mieście brak jest 
chleba, gdy nie zbywa na bvikaeh i to tak różnoroń- 
nago Todzzju., Spodziewamy się, że odpowiednie czyn- 
niki zhadają tą sprawę. 

SKAUCI W KRAKÓWIE. Na dworcu krakowskim 
daje się obeenio zauważyć silny ruch z powadu Hez- 
nych wycieszck. które tłumnie zjeżdżają do nasze- 
zo miasta. Grepy hareerskie, które były na złocie 
we Lwowia. przybyły do Krakowa. aby 
stare zabytki Grodu wawelskiego. Wczoraj odjechała 
znaczna grupa skautek i skautów z Poznańskiego, 
Wilna i Pomorza, 

OPŁATY EGZAMINACYJNE. Jak się dawiadnje- 
my z kół nauzzycielskich szkół średnich, profesorowie 
TI szkoły realazj zrzeki się opłaty za egzaminy 
wstępne i prywatne, przeznaczając całą kwotę na 
fundusz wdów i sierót po nauczycielach gimnazjat- 
nych. Jestto wyraz protestu przeciwko śmiesznie ma- 
łym oplatom z egzaminy. Profesorowie równocze- 
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Piątek, B lipca 1027, 
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POLICJA I SPOLECZENSTWO. W Warwawie od, 
była się z iniejatywy głównej Komendy policji pań- 


stwowej z udsialon kilkudziesięciu przedstawicieli 
rożnych warstw społeczeństwa konferencja na temat 
»Współczesna zasady organizacji służby bezpieczeń- 
stwa i opinja publieznac. Po referacie komendanta 
Forzęckiego przemawiali: były minister spraw we- 
suętrzuych Skul ki. prokurator Popowski redaktos 
Grabowiacki, Cecary Jelenta i inni, Konferencja jest 
początkiem dalszych, mających za zadanie nawiąza- 
nie kontakta między policją a społeczeństwem. 

KGNKUFS KOMPOZYTORSKI W LUBLINIE, Od- 
reśnie dv podauego wczoraj sprawozdania z wynikn 
konkurzu kompozytorskiego im. Wł Żeleńskiego 
który cię odbył w bubline, zaszła o tyle pomyłka 
że detga nagroda została podzielona między pp. J. 
Wertheima z Wacszawy i St. Lipskiego z Krakowa 
Irzeciej uagroly wogóle nia przyznano nikomu. 

WICEMINISTER SPRAW WEWNĘTRZNYCH DR 
JULJUSZ DUNIKOWSKI przybył wczoraj rano do 
Łwowa. 

Z TOWARZYSTWA DZIENNIEARZY POLSKICH 
W uzupełnieniu naszego sprawozdania z wanego 
zgromadzenia Tow. Dzienuikarzy Polskich w dniu $ 
tm. we Lwowie odbytego, donosimy. że do wydziały 
wybrano w migjsce ustępujących: Naake-Nakęskiego, 
Noskowskicgo Konarskiego, Schrosdera i Wasylew- 
skiego — kolegów: Michalinę Grekowiczównę. Wło. 
dzimierza Jampułskiego, Władysława Prokescha. Art. 
adera i Wład. szenderówicza. Członkami kono. 


jrowym Tcewarzystwa mianewało walne zercmadz nie 


Herberta Hoovera 1 obcenego prezesa Towarzystwa 
Bronistawa Paskownickiego. 

STRAJKI WE LWOWIE. Ze Lwowa donoszą 
a hama: 

Strajk kelnerów trwa dalej. Portraktacje z wla- 
ściciejami restauracyj i kawiarń nie doprowadziły 
do rezułtatu. O godzinie 11 przed południem część 


śnie zawiadomili o zrzeczeniu się wspomnianej kwoty | strajkujących zbłokowała kawiarnię » Warszawac 


Kuratorj m szkolne. 

Jest te smutny obraz, w jaki sposób pestępuje się 
z inteligencją pracającą. Dla wyjaśnienia dotan r. że 
przed wojną prożesorowie brali za egzamin 2 korony. 
oheenis zaś bierze się 10 marek. co przeciętnie me 
że przynieść jednemu nanczyciełowi około 260 nk 
Czyli bierąc obecną wartość pieniądza. można śmiało 
powiedzieć, że obcepa taksa jest okało 20 częścią 
przedwojennej. Czy nie słuszniaj byłoby znieść 
wspomniane opłaty? 

LEKARSKI? BADANIE DZIECI ZAPISANYCH 
NA PÓŁKOŁONIE. Wzywa się rodziców | opieku- 
rów, którzy wpisali swe dzieri na półkołenje wika- 
cyjne, aby w dniach 718 lipea br. między godz, 10—2 
rana zgłosiłi się w wydziale VII rnagistratu, ol. Tos 
sełska 8. paru, celem odebranie odnośnych druków 
do badania młodzieży przez miejskich lekarzy .okrę- 
gowveh. 

POGEZER ŚP. ST, ORSKIEGC. Krakowski Czer- 
wony Krzyż otrzymał depesze z Ghwie, że pogrzeb | 
sp. Stanislawa Or:k.ega odbył się dnia 4 bm. w Gli- 
wiecach. 

UKONSTYTUOWANIE SIĘ WYDZIAŁU. Po odby- 
tem przed kilku dniami walnem zgromadzeniu stowa- 
rzyszewa żydów postepowych. ukonstytuował się 
onegdaj wybrany na tem zgromadzeniu wydział sto- 
warzyszenia, Prezesem wydziała został jednegłośnie 
aan r.e wybrany prezydent gminy żydowskiej dr 
tafa} Landau, wicepzezesem r. miejski Ignacy Ehren- 
preis, sekret.raom adwokat dr Henryk Apte, a skarb 
nikiom p. Potok. p 
RAUT. W niedzielę 10 bm. o godz. 814 w. w sali 
Tow. L:karskiego (Kadziwiłowska 4) odbędzie się 
"aub z produkcjami wokalmo-muzycznemi. Dochód 
przeznaczony na »Dom edposzynkue dla pracujących | 
nmyslowo. Wstąp 120 mk.. bilet familijny (3 osoby) 
560 mk, młodzież akademieka płaci połowę. Bilety i 
wstępu nabywać można w piątek i sobotę w sklepie | 
p. Wierzajskiego (Linia A-B). 


Z TEAFRU »BAGATEŁAGc. >Grnhe ryby< M. Ba-|wiera w sobie element niezmiernie 


łuckiego z Freunklem powtórzone będą dzisiaj jeszcze 
a następmie w niedicię wieczoreri. Nowością będzie 
»Koteczka« aszywesoła komedia Rudgarda Victora 
również z udział:m M. Frenk!a. 

ZE SPORTU. Dzisiejszy match między Ujpesli T. 
E a komhinawa-ą drużyna, składającą stę z graczy 
Cracovii. Wisły i Makkabi, poprzedzi o godz. 4% po 
poł. match Cracovii H 2 R. S. Spartą. Match ten 0 | 
tyle jest interesujący, że K. S. Sparta rekrutuje się! 
przeważnie z bytvsh graczy Crarovii Ei R. 

UJĘCIE NIEBEZPIECZNEGO  WŁAMYWACZA. 
Aresztowano w Krakowie znanego wlamywacza Wil- 
helma Półtoraka, lat 25, któremu skonfiskowane 
przeszło 5060 marek niemieckich, 20.000 marck pel- 
skich, browning, kilka wyttychow.. rakiety sygnało- 
we, nową gardn'obę męską itd. Gotówka i wszystkie 
wsponiniane przedmioty pochodzą z kradzieży, Du- 
chodzenia w tokn. 

ZA SPRZENIEWIERZENIE kwoty 50.000 mk. ra 
szkodę kupca Gewelhera z Ryglic, policja krekowska! 
aresztowała Wawrzyńea Kopcia vel Kopaczyńskicgy, | 
łat 82, stołarza. Gewelber wręczył kwotę tą Kopcio- 
wi na zakupno dolarow, Yen jednak wyjechał dn 
Krakowa i część pieniędzy przetrwonił Przy are- 
sztowanym znaleziono jeszcze 20.000 mk. 

ZA PUSZCZANIE W OBIEG FAŁSZYWYCH EANK 
NOTÓW 1086-MARKOWYCH aresztowano w Krako- 
wie Izraela Stickgolda, lat 27, pochodzącego z War- 
SzaRy. 
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raju i ze Świata. 
,DEMOBILIZACJA OFICERÓW. Biuro prasowe mi- 
nisterstwa spraw wojskowych komunikuje: Dążąc do 
wytworzenia korpusu zawodowych oficerów, minister- 
stwo spraw wojskowych w ostatnich czasach zwalnia 
do rezerwy z górą 500 oficerów, którzy w innych 
dziedzinach pracy w Polsce w okresie odbudowy 
kraju w obemyeh warunkach więcej niewatpliwie 
przyniosą korzyści, niż w siużbie wojskowej. Ofice- 
rowie ci są demobilizowani na wniosek komisyj kor- 
pusowych pod przewodnictwem dowódców okr. jen. 
Utieerom tym wypłacają oddziały odprawę w wyso- 
kości jelnoaiesizcznych poborów oficerskich. 

Z SYNDYKATU DZIENNIKARZY WAR- 
SZAWSKICH. Z Warszawy telefonują nam: 

Dnia 6 bm. odbyło się walne zgromadzenie Syn- 
dykatu dziennikarzy. Między  wiclu 
sprawami na porządku dziennym znajdowała się 
kwestja poprawy bytu dzieunikarzy, W sprawic 
tej uchwalono szereg postulatów, opracowanych 
przez wybraną ad hoc komisją. Przeprowadzenie 
tych postniatów przekazane komisji cennikowej, 
którą powoła nowy zarząd. Jako dyrektywy dla 
komisji cennikowej wyanaczono minimum płacy 
dziennikarza na 50-—89 tysięcy marek miesięcznie, 
zależne od uzdolnienia i stosunków rodzinnych. 

Fenadte Syndykat warszawski postanowił zwró- 
cić się do Syndykatów dzienuikarskiech w Krakn 
wie, Lwowie i Poznaniu w celu uzgodnienia akcji, 
zmierzające} do poprawy bytu dzienmikarzy w 
Polsce. - 

Na tem samem posiedzeniu walne zgromadzenie 
Syndykatu dzienmkarzy warszawskich wybrało 
władze Syndykatu w następującym składzie: 

Frezes: Jan Dąbski, wiceprezes: Ignacy 
Rosner i Antoni Sadzewicz, sekretarz Ale- 
hsander Mackowski, skarbnik Jerzy  Flewiński, 
całonkowie zarządu: Włndysław Bazyłewski, Woj 
iciech Dąbrowski, Witold Giełżyński, Tadeusz Ho- 
lowko, Stanisław Majewski, Jerzy Nowakowski, 
Michał bor'zn i Hieronim Wierzyński. Komisją 
rewizyjna Stefan Bprszezeweki, Stefan Gross- 
stern, Zygmunt Raczkowski, sąd koleżeński Zdzi- 
sław Dębicki Wacław Grubiński i Wacław Kryń- 
ski. 

POLEPSZENIE BYTU KOLEJARZY, Z Warszawy 
dcnoszą: Na żądania przez 8 zjazd delegatów kół 
Pol. Zw. Kot. uchwaliła Rada ministrów następują- 
ce ulgi: 1) podwyższony mnożnik od 1 czerwca na 
580 dla I kley; 2) uchwaliła udzielić natychmiast 
pczzwrotnych zapomóg w wysokości ukoło 6000 mk. 
zależnie od składu rodziny i stopnia płac; 3) upo- 
ważniła ministra skarbu i xprowizacji po należytem 
obliczeniu wypłacić w najbliższych dniach różnicę 
za mrewydane dsputaty; 4) umorzyła październikowe 
zwrotne zaliczki; 5) redukeja pasów drożyźnianych i 
inne postulaty są w opracowaniu i nad tem czuwa 
zarząd gł P. Z. E 

NOWY DYREKTOR P. A. T. Przegląd Wieczor: 
nya dowiaduje się, że prezydent ministrów mionował 
redaktora naczelnego »Narodu« p. Piotra Góreckiego 
dyrektorem Polskiej Agencji Telegraficznej. P. Gó- 
recki opuszcza swe stanowisko w »Narodzie« i na 
tychmiast obejmuje kierownictwo >P, A. T.a. 


w LA 


aktualnemi | wodniezącym naczelnej rady wojennej jest 


i opuściła ją © godzinie 1 pe południu, nie wyrzą 
ńsiwszy tam żadnej szkody. Strajk piekarzy i ew 
kierników trwa w dalszym ciagu, ca sie odbija na 
cerach chleba i białego pieczywa, które podsko- 
czyły prawie o 160 procent. . 
DR WL. DUDYKIEWICZ W TASZKIENCIE. Pi. 
sma ruskie donoszą. że znany organizator rusofilstwa 
w Galicji wszkodniej dr WI Dudykiewica, przebrwą 
checnie w Taszkiencie i stoi na czele tamtejszych 
kamunistów. Znany we Lwowie publicysta ruski 
Ihat Cnotkicwicz jest nauczyciciem w Derhaczach 
pot Charkowem. a = 
NEÐZA WŚRÓD EMIGRANTÓW UKRAIŃSKICH. 
Z Tarnowa donoszą, że wśród tamtejszych emigran- 
tów ukr, przeważnie urzędmków, panuje straszna 
nędza. Nie utrzymują oni żadnej płacy od swego rzą 
du, wysprzedali na życie wszystkie swoje ruchon:o- 
ści a dla ratowania się od głodowej śmierci, wynaj. 
muig się a żonami i dziećmi do wszelkich robot. 
AUKCJA FRANCUZÓW W OBRONIE POLSKI. 
Jak podaje „Journal de Pologne", petycje organi- 
zowane w Iaryżu przez towarzystwo „Amis des 
Połogne" w obronie priw Polski do gómośląskiego 
ckręgn przemysłowego pozyskują co mz większą 
liczbę podpisów. Ostatnimi czasy podpisały się tak 
poważne stowarzyscemia, jak Union Francaise. Li- 
ga potrjotów i wiele innych. Wśród 101 członków 
Institute de Franca, którzy podpisali perycje, wid- 


mieją nazwiska: Bourgeta, Basina, Oauchina, Dave- 


damy, Pisarla, Richeta itd. Wszystkie ielkie 
czytelnie z Sorboną na czele odpowiedziały na we- 
zwanie. Ta jedzomyślność — stwierdza p. Vau- 
cher — republikanów, radykałów, priwicy, ka- 
tolików, urządaisów, robotników i artystów za 
wzruszający. 
Nadeszły także liczne podpisy angietskie i wło- 

M . 
skie. 

PUWRÓT CURIE-SKŁODOWSKIEJ. Dnia 2 hm. 
wieczoram przybył do Paryża w towarzystwie córek, 
p. Curie Skłołowska. Pani Skłodowskiej towarzyszył 
inspekror policji. który niósł kasetkę zamkniętą Ao] 
tym klrezem, zawierującą gram radjum. Na kluczu 
znajdujo się napis: Kobiety amerykańskie — Marj, 
Curie«. P. Skłodowska dzieliła się swen wrażerca- 
mi z obecnymi, podkraślając z uznaniem i pnobetąo 8 
kobiet amerykańskich, jak „ma ri żEpommnian 
wayjącie. jakie ją spotkalo w Ameryce. : 
PPRZYJSZD POSŁA PIŁTZA DO PRA U, Z Pral 
donoszą 4 bm.: Wczoraj przybył tu poseł wekski Piiks 
w towarzystwie radcy legacrjnegco Badu s i sekra 
tarza Cieshanowicekiege Przybyłych powitali ns 
tworca czaskt wiceminister spraw zagranicznych Ci- 
ran. sukrełarz jencralny Suimpl, radea tegaeyjny 
Massaryk. oraz poselstwo połskie i korsmlat w Pras 
dzo z radeą Malezewskim na czele. Mrmister Pita 
eswiadczył, że najbliższym jego zadamem jost zba 
dać grunt dla uregulowania dalszych stosuuków i 
urzedstawienię sprawozdania w Warszawie dia otrzy: 
mania od rzadu iustrukeżi. : y 

ZGCN PROFESORA. W Wiedniu umarł rozgłośny 
snecjalista urolog, prof. uniwersytetu dr Otton Zu- 
ukeskandl, kóry w swoim zawodzie uchodził za 
«ierwszerzeda powagę naukową, , 

* KS. FILIP KOBURG, brat h. cara bulgarskiego Fer- 
dvranda, a mąż ks. Ludwiki beigijskiej, z Elórą tig 
rozwiódł, umarł w Koburgu w (7 roku życia, 

JEN. SUCHOMLINOW LITERATEM. Jenerał Su- 
chomlinow, który przyjechał z Finłandji do Niemiec! 
w celu wydania swych pamiętyków, utrzymuje SiĘ; 
tylko z pieniędzy. otrzymanych za prace literaeką. 
Jencrat Suchomlinow oblegany jest codziennie przez 


e aw i fotografów niemieckich. à 
ARMIA SGWIECKA. Wedhię wiadomości z Hi- 
cjneforsu, armja bolszewicka składa się: 2 960.000 
piechoty, addziałów 


picehoty, 190.099 kawaierji poza tem z 
technicznych, ariylarji, stporów itp, których stan li- 
czabny wynosi 840.000 ludzi. Urzędników +4 
wych oblicza się na 600.060. Łącznie oceniają siły ii 
ezebne armji sowieckiej na 3.700.000. Główmodoówo- 
dzącym kamwałerji sowieckiej jest Mikulski. Artylerii 
posiada 850 więżkieh dział. 1:00 lekkich, 800 gor- 
śkich. Zaopatrzenie w amunicję dostateczne. Prze- 
Trocki, 
członkami: Kamieniew, Gotbunow, Kałanow, Lebie- 
djaw. k: f 
Członkami rady obrony narodowej są: Brnsiław, 
przewodniczący i Klambowska, Ewert i Czeremiszow. 
Dane liczebne e» do składu armji, jak również co 
od jej zaopatrzenia technicznego należy przyjąć z za= 
strzeżeniem. Dano te podają prawdopodobnie stan 
ctarowy poszezególnych jednostek wojskowych, vin- 
domo zaś. że stan fuktyczny przeważnie nie docho, 
dzi nawe do połowy stanu etatowego. 


ZMARLI. Ą , 

— Feliks Ti+sebmid, uczestnik powstania z r. 
1863. z zawodu agronem, zmarł w Nowym Targu w 
15 roku życia. 

— $tanisław Ska $ A 
bitny pisarz ekonomiezny, zmajł w Warszawie w 


roku ŻYCIA. 


karzyński. niegdyś znany, wyć 
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ę REPERTUAR + 
MIEJSKIEGO TEATRU POWSZECHNEGO: . 
> Czwartek, T bm: >ldealra žurkas. 
Fistek, E bw.: >Beccadoe | 
Sohota, 9 bia.: » Wezełe Fonsiae, 
Niedziela, 10 bm, po pyl: »Bal w eperze<, 
rem >Wesełe Fonsia«, 
REPERTUAR TEATRU »PAGATELA«: 
Czwartek. T bm.: >Gribe rybye. 
Fiątek. 9 bm.: >Koteczka«, 
Sobota 9 bm: zKoteczkae, 
Niedziela, 10 bm. po pol: 
czoręm »Gruhe ryby*. 
REPERTUAR TEATRU »NOWOŚCI«: 4 
Czwartek, 7 bm.: »Wróg kobiete. 
Piątek. © bm: »Cnotliwa Zuzannae. 
Sobota. 9 bm.: »Cnotliwa Zuzannie. 
Niedziela. 10 bm. po pul: »Cnotiiwa Zuzannae, wie 


czorem »Blękitny mazure. } 


SKŁADKI = 

W Administracji aN. Reformy« złożona: 

NA »POLSKI BIAŁY KRZYŻ« 1.000 Mkp., ze 

trane na popisie uczenie pianistki Zofji Molickiej 

ZAMIAST WIEŃCA na trumnę $. p. Juljana Ma 

ciotowskiego Dyrekcja szksły wydziałowej męskiej 

im. św. Jana Kantego w Krakowie przesyła do: 

Gatkowo kwete 282 Mkp. (do poprzednio ofiirowa 

nych 2.700 Mkp.) dia weteranów wojsk polskich 
z roku 186%. , 


wieczo 


„Strażnik cnoty«, wię 


ery 


A) 


i4%ątck, B bpes 1321. 
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Teatr „„Bagatelać. 


Występy gościnie Mieczysława Frenkla. 
»PURWANIE SABINEK« Scnoentana, 
»GRUBE RYBY« Michała Bałuckiego. 


Wielki talent twórczy najpopulamiejszego z pol- 
(skich artystów dramatycznych w długim poczcie 
i qopisowych kreacyj ma kilka drobniejszych w sty- 
lu, sle zawsze najmiłej słuchanych i gorąco okla- 
tkiwanych. Warunki ropertoaru i skład personalu 
teatru »Bagateli< sprawiły, że popisy Mieczysława 
| Fren la musiały z konieczności zamknąć się w tem 
gaśrzejszem kole ról, nie dających całej skali twór 
jrxeści I pomysłowości, ale tylko jej próbki, bły- 
<aczące calą gamą środków technicznych. 

Do takich rol należy w pierwszym rzędzie dyre- 
Tier Striess w wesołej komedji Schoentana »Por- 
*anio Subineke i Wistowski w »Grubych rybach< 
Byłuckicgo. 

Jakąż przedziwną siłę charakterystyki ma ten 

ftary kabntyn teatralny Striese w grze Frenkla! 
Świetny artysta w charakterystyce togo typu zam- 
kna? cały zasób swojej długoletniej obserwacji ku- 
lis, eałą psycholegję typu o cechach międzynaro- 
dowych. A oddaje to wszystko Frenka] takiemi ar- 
tystycznami śriakami, zdobi tylu szezegółani, da- 
je kreacji tyłe rysów  dobrotliwej pobłażliwości 
1 wyrozunmiałości dla kabotyństwa, że stwarzą dro- 
tne arcydzicło aktorskiej pomysiowości. W ru- 
thach, giestach. ukladneści, sztucznie podkreśla- 
Inem obwrzeriu, lub udawanym zachwycie, jest ty- 
jle prawdy, szczerości, że widz teatralny zapomina 
e przestarzałych, znikomych wartościach naiwnego 
fuirykaiu niemieckiego autora, 3 chłonie tylko grę 
Frenkla, rozśmieszającą i rozbrajającą. Tvlko w tej 
cbsadzia sztaka Schoentana może miać dziś jesz- 
leze prawo bytu na scenie, 
| Grube ryby« Balıckiego mają tyle swoich trz- 
idycyj w teatrze polskim, że tylko pierwszorzędny 
ltalent aktorski może znakomite walory sztuki uczy 
„nić aktualnemi nawet wobec dzisiejszych seenicz- 
łaych wymagań. Wistowski w grze Frenkla chara- 
iktervzacją niedoścignioną, ruchem, siłą swojego 
X:omizmu, ryje się w wyobrażni lapidarnemi kontu- 
rami. Ci, co go kiedyś w tej roli mieli sposobność 
oglądać, mogli się przekonać, że artysta nie tylko 
nie uronił nie w cgólnym szkicu, pojęciu roli, ale 
jeszcze dopełnił ją całym szeregiem nuamsów, prze- 
ruwających rolę na wyżyny typu komedjowego 
pierwszej klasy. Opracował on tę kreację pod 
«kiem znakomitego a nieodżałowanego twórcy ko- 
medji, z którym wiązała go przed luty najściślej- 
«za przyjaźń, i wierny wspomnieniom i może 
wekazówkomi, utrwalił je w kreacji aktorskiej na 
pożytek młodego pokolenia. u. 
i Teatr »Bagatelie wystawił »Grube ryby« ze 
względu na Frenkla w wytwornej oprawie scenicz- 
pei „Ślicznym był ten krakowski salonik Ciaput- 
„piewiczów, ze staremi, stylowemi meblami, jakich 
Jeszcze nigdy na scenie krakowskiej nio eglądaliś- 
„my. Całe milieu było dziwnie sympatyczne i swoj 
thin, przesycone atmosferą dawnego Krakowa Na 
tem tle też uwypuklila się w artystycznej konei p- 
cj! gra nie tylko warszawskicgo gościa, ale caloro 
zespołu, w którym wodzili rej na pierwszym pla- 
sie: p. Trzywdar, znakomity Ciaputkiewicz, p. Dą- 
irewska, p. Dante Baranowski, kapitalny partner 
Frenkla w roli Pagatowicza, panie Modzelewska 
młodsza i Skalska w rolach obu młodych dzierla- 
tek, wreszcie pp. Brzeski i Wysocki, który świe- 
tui egrał Burczyńskiego i sztukę doskomale i stylo- 
wo przygotował «sia > W. Pr. 
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piademośi patiawe, Bleredie I artystsume 
| — NOWE KSIĄŻKI: 

Jerzy Żuławski: »Zwycejczca«. Powiość. War- 
ezawa. Instytut wydawniczy »Bibljoteka polska. 
; Balzac: »Małe niadole pożycia małżeńskiegoe. 
Przełożył Boy. Wydanie Grugie. Warszawa. Insty- 
tut wydawniczy Bibljoteka polskas. - 

Balzac: »Fizjologja małżeństwa«. Przełożył 
i wstępem opatrzył Poy. Wydaria drugie. Tomów 
dwa. Warszawa. Instytut wydawniczy »Bibljoteka 
polskae. 

t! Stendhal: »Czerwone i czarnee. Przełożył 
i wstępem opatrzył Boy. Tomów dwa. Warszawa. 
Instytut wydawniczy »Bibljoteka polska «. ` 

X. Prevost: zHistorja Manon Lascant i kawa- 
tera de Grieux«. Przełeżył i wstępem opatrzył Boy. 
(Wydanie drugie, Warszawa. Instytut wydawniczy 
»EFihljoteka polska, 

F Wanda Miłaszewska: sVeni eraatore. No- 
wele. Warszawa. Instytut wydawniczy »Bibljote- 
ka polskac. ? = 

| W. Makowski: »Kodeks karny, obowiązują- 
ley tymczasowo w Rzeczypospolitej polskiej na zin- 
Jmfach b. zaboru roeyjskiegoc. Tom I. Część ogól- 
Ina. Warszawa. Instytut wydawniczy »Bibljoteka 
|polskae. 

| — NOWY PRZEGLĄD LIT ERATURY I SZTU- 
(KI Kwiecień, 1921, numer 4. Warszawa. Instytut 
wydawniczy »Bibljoteka polska<. 

— »WYCHOWANIE FIZYCZNEx. W ostatnich 
dwiach wyszedł z druku I. w tym roku poczwómy 
namer miesięcznika » Wychowanie Fizyczne«, wy- 
d:swancgo w Poznaniu. Na treść numeru składają 
się artykulv oryginalne: »Fotęga kultury fizycz- 
meje dra Wł. Jareckiego, »Wyniki badań somato- 
i psychometrycznych« dra Cieszyńskiego, »Nowe 
(słownictwo gimnastyczne polskie< prof. dra Pia. 
Jteckiego, + W sprawie dożywiania dzieci« dra Drab- 
lezyka, oraz przegląd nowyżh książek, czasopism, 
jwiadcemości z Towarzystw, instytucyj i zjazdów, 
„ustawy, rozporządzenia, notatki bihljograficzne, 
hronika, — Redaktorem naczelnym czasopisma jest 
‘prof. dr Eug. Piasecki. uć 
te Redakcja i administracja pisma w Poznaniu 
znajduje się w lokalu Studjum Wychowania Fizy- 
esmego (Ogród Botaniczny). Skład główny: Poznań, 
księgarnia Fiszera i Majewskiego, dawniej Niemier- 
a (place Welności). GLS SPE de. 


$iresnictwo Remokritęczne 
i U G. Śląsku, 


Warszawa, 3 lipza. 
= egr" W 


Na piątkowem zcbranin Koła warszawskiego 
Stronnictwa Demokratycznego wygłosił mece- 
nas Franciszek Pasce halski bardzo intere- 
sujący referat o Górnym Śląsku. Mowca od- 
tworzył nastroje społeczne, panujące tam w tej 
chwili. z własnych, bezpośrednich wrażeń, ja- 
kie odniósł z pobytu na tei ziemi. Dymi się ona 
jeszcze pożarem powstania, a Zarazem krwawi 
poczuciem krzywdy, że części tej ziemi mają 
ibyć oderwane od Polski. Nastroje te charakte: 
(ryzuje mowca, jako najgłebsze, żywiołowe po- 
byyy ku wyzwoleniu. Powstanie nie miało zgo- 
fa politycznej inscenizacji, Chłop i robotnik 
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ży do zjednoczenia z całym narodem polskim. 
Jest to niezależnie od społecznych motywów 
nienawiści do Niemców słebokie uczucie pa- 
triotvzmu. Stąd są tam i odruchy protestu prze- 
ciw wszelkim planom kompromisowym. Cokol- 
wiek się stanie z Górnym: Śląskiem, lud, który 
będzie wal- 


pozostanie poza Rzecząpospolita, 
czył dalej o wyzwolenie i zjednoczenie. Mowea 
nie zamierza do tego stosować kryterjów poli- 
tycznych, daje tylko cbraz rzeczywistości. 

Wyjaśnienia p. Paschalskiego uzupełniał dr 
Kaz. Dłuski wskazaniami historycznemi i e- 
koncmicznemi. Przypomniał rodowód Górnego 
Sląska, oraz dzieje jego rozwoju gospodarcze- 
go, stosunków rclnvch i przemysłowych. Ueie- 
więżenie ludu połskiego szło tu po tejsamej li- 
nii po której dokonywały się postepy zdoby- 
czy agrarnych szlachty niemieckiej į kapitali- 
«mu. Górny Ślask jest olbrzymią potęgą sił wy- 
twórczych, należycie nawet niewyzyskanych 
przez Niemców. bo nie bvły one Niemcom nie- 
zbędne wobec innych dzielnie przemysłowych, 
lecz dziś broni się ich zazdrośnie, by nie przy- 
padły Polsce. Pla Polski jest to podstawa roz- 
woju. 

W dyskusji poruszono jeszeze stronę politv- 
czną kwestji. Prof. St. A. Kempner wyja- 
śniał, że pogorszenie szans tej sprawy dia Pcl- 
ski wynikło z naszego zaniedbania dyplomaty- 
cznego i z braku przenikliwości ekonomicznej. 

Nie rczumieliśmy zrazu, że odwołanie pierw- 
szej deeyzji o przyznamiu Śląska Polsce i prze- 
niesiemiu rozstrzygnięcia na grunt piebiscytu. 
było wyrazem intereseu ekonemicznego, który 
szulkał rękojmi, że bogactwa Śląska wejdą w 
prgd miedzynarodowego przemysłu i kapitału. 
Posunięcia Anglii płynęły z motywów, które 
mogliśmy uzgodnić z interesem polskim, gdy- 
byśmy zerganizowali stosowną akcję. Dziś 
trzeba wysilić wszelkie zabiegi, aby! uzyskać 
jak najwięcej, lecz nie możemy zlekceważyć 
prawa międzynarodowego, które, wyrażone w 
traktacie wersalskim, wskazuje przewody i in- 
<tamcje, powolane do ostatecznych decyzyj. 

P. Babiański analizował wymowę ple- 
bisięp(tu i wskazał, że w granicach jego rozum- 
nej i sprawiedliwej interpretacji znaleźć się po- 
winno rozwiązanie. Tu projekt Brianda i Sforzy 
są linjami zharmonizowania. 

Szereg dalszych komentarzy przytoczyłi 
Frydmański, Warszawski į Zając. 
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Z Komisyj sejmowych. 

Komisja budżetowa obradowała nad proje- 
ktem ustawy o dalszej emisji biletów P. K. K. 
P, i kredytu skanbu państwa w tejże kasie. — 
Glosvwamie odraczomo do załatwienia pierw- 
szego czytania projektu w izbie. W ciągu yoz- 
prawy zgłoszono z jednej strony  wniaxki, 
akicaptujące projekt rządowy, który ogólne za- 
Mużenie skarbu w Polskiej Krajowej Kasie Po- 
życzkowej ustalał na 118 miljardów, z drugiej 
zaś strony zgłoszono wnioski, aby cgólne za- 
dłużenie ustalić cyfrą 135 miijardów, a emisję 
kiletów sumą 168 miliardów. 

Rozpoczęto następnie dyskusję jeneralną nadi 
wnioskiem posła Grabskiego, 

Dziś odbędzie się zebranie wspólne komisji 
Skarbowo-budżetowiej i administracyjnej w 
sprawie projektu ustawy emerytalnej dla fun- 
kejonarjuszy państwowych, poczem nastąpi dal- 
ty ciąg dzisiejszego porządku cbrad, następ- 
nie komisja przejdzie do rozpatrzenia projektu 
rozporządzenia, dotyczącego przepisów wyko- 
nawczych pożyczki przymusowej. ss a= ož 


W SPRAWIE REGULOWANIA OBROTU 
PIENIĘŻNEGO. 


Z Warszawy donoszą 5 bm.: > | 

Wczoraj odbyło się drugie z rzędu posiedze- 
nie kemisji skarbowo-buldżetowej w cefu omó- 
wienia przedłożenia rządowego o udzielenie 
rządowi pełnomocnictw do wydawania rozpo- 
rzadzeń w sprawie regulowania obrotu pienięż- 
nego z krajami zagranicznemi, oraz obrotu ob- 
cem walutami. Chodzi tu » przedłużenie wpra- 
wnień, wynikających z ustawy podobnej z dn. 
9 lipea 1920 raku, która dnia 9 lipca br. traci 
swą mec obowiązującą. à 

Na mocy tej ustawy wyda! rząd w dniu 7-go 
4terpnia 1920 r. rozporządzenia o cgraniczeniu 
obrotów dewizami i walutami zegranicznemi, 
powołujące do życia Komisję dewizowa. Ko- 
misja ta miała za zadanie badać na podstawie 
zgłoszeń banków poszczególne cperacje pie- 
niężne z zgranicą, projektowane przez te msty- 
tucje, i udziełać im zezwoleń na dokonanie 
transakcyj, uzasadnionych z punktu wkiłzenia 
ogólno-gospodanczego, Ponieważ niebawem 
drogą praktyki wyrobiły się w Komisji dewi- 
zowej ścisłe zasady į reguły co do oceny, CZY 
jakas transakcja jest dopuszczalna, g drugiej 
jadnak strony zasada, iż każda transaklja wy- 
maga indywidualnego zezwolenia Komisji, 
smoła w obrót pieniężny pewien moment nie. 
powności, przeto rząd uchylił mee cbowiyzują- 
tą wymienionego rozporządzenia,  zastępejące 
je nowem, określającem z góry, zgodnie z pra- 
ktyką stosowaną przez Komieję dewirową, 
które transakcje są dozwotene, które zaś nie. 

Ze względu na konieczność utrzymania na- 
dal w mecy tych ogramiczeń cetrotu pienięż- 
noge z zagminieą, oraz sprężystego tęqienia 
nadażyć, należy przedłużyć moc obowiazującą 
ustawy z dnia 9 lipca 1920 r. na dalszy rok, 
przyczem :2z4d proponuje pewne zmiany W 
brzmieniu ustawy. a : 

W przedłożonym projekcie qrejdktuie się 
podwyższenie sankeyj karnych do 3 lat i 
grzywny do 1 miljona marek, oraz przekazanie 
orzecznictwa karnego sądom skarbowym w b. 
Galicji, ckręgowym w innych dzielnicach. Po- 
nadto projekt przewiduje możność ustanowie- 
nia dla osób, które przyczyniły się do wykny- 
cia nadużyć walutowych, premij, bez których 
ściganie nadużyć na wiekszą skalę jest nie- 
możliwem. z 

Najważniejszy artykul 2 nowego projektu 
rządowego dokładnie wylicza operacje. których 
dotvezy ustawa. Obejmuje cn: ustalenie po- 
wszechnie obowiązującej skali przerachowania 
walut zagranicznych na marki polski, warun- 
ków nabywania, posiadania, przechowywania i 
gromadzenia wałut zagranicznych i dewiz, dy- 
sponownia i obrotów niemi. oraz dckenvwanie 
iransakcyj w tych walutach, obrotów markami 
polskiemi w stosunku do krajów zagraniez- 
nych, wywozu zagranicę walut zagranicznych 
i dewiz, marek polskich oraz wszelkich wogóle 
papierów wartościowych, wreszcie organizację 
kentroli i nadzoru nad całokształtem obrotu 
pieniężnego z krajami zagranicznemi. ^ 


górnośląski nie politykuje, lecz świadomie dą;* Komisia poczymiła: w ostatnim ustepie znacz- 
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ne skreślenia. zwłaszcza eo do skali pazeraicho- 
wania, warunków nabywania i gromadzenia 
wlut i dewiz zagranicznych. Komisja adrcczyla 
obrady do dmia następnego. 


P. P. S. wystepuje 
z H-ġie] Miedzęnorodćwki. 


Na posiedzeniu Rady Naczelnej P. P. S. w 
Warrzawie uchwalono rezolucję, w której po 
wstępnem umotywowaniu, powiedziano: 

»Pelska Pawtja Socjalistyczna występuje z II 
Międzynarodówki. Kongres poleca Radzie Na- 
czełnej i Centralnemu Komitetowi Wykonaw- 
czemu nawiązać i utrzymywać ścisłe stosunki 
ze wszełkiemni partjami socjalistyjcznemi i sku- 
pieniani partyjnemi, które już istnieją wzgię- 
dnie powstać mogą, — mając eawsue na wido- 
ku dążenie do odbudowy jednej Międzynaro- 
dówki. 

»Sprawę ewentualnego przystąpienia P. P. 
S. do jednego z tych skupień Kongres przeka- 
zuje Radzie Naczelnej z zastrzeżeniem, iż za- 
twierdzenie ostateczne odnośnej uchwaly nale 
żeć będzie do przyszłego Kongresu. 

»Kongres. rozumiejąc specjalną wspólność 
wiełu spraw, jaka łączy Polską Partię Socjali- 
styczną i socjalistyczne pamje wschogu Iumo- 
py, poleca Radzie Naczelnej i Centralnemu Ko- 
mitetowi Wykonawczemu poczymić w czasie 
najbliższym wszelkie potrzebne kroki w celu 
zwołania konferencii tych partyji w ramie moz- 
ności wyłonienia wspólnego stałego Biura Po- 
TozumIiewawczczo«,. 


SZYKANY POLICJI GDAŃSKIEJ. 


Gdańsk, 7 lipua (PAT). »Gazeta Gdańska« 
występuje przeciwko szykanom policji gdań- 
skiej, która od cbywateli paskich, przybywa- 
jących do Gdańska, a legitymujących się wy- 
kazem osobistym. żąda potwierdzenia ważności 
tych wykazów przez komisariat jeneralny w 
Gdańsku. W myśl konwancji peisko-gdańskiej 
ubywatelam polskim preyjeżdżającym do Gdań- 
ska wystarczy tak zwany dowód osobisty i na- 
adirót, cbywałele Wolnego miasia Gdańska 
na całym obszarze Rzeczypospolitej polskiej 
mogą się legitymować dowodem osobistym, 
wystawionym przez wladze w Gdańsku, 


Zamach Trockiego na Lenina. 


Warszawa, 7 lipca (Tel. wl.) Przedwczoraj 
rozeszła się pogłoska. że nasze władze wojsko- 
we otrzymały wiadomość o aresztowaniu w 
Moskwie Trockiego, 

Pogłoski o ostrych walkach między przy- 
wódkami boluewickimi ukazują się już od 
dawna i niewatpłiwie maja jakaś podstawę, 

Ostatni »Morning Post: donosi via Rewel o 
próbie zamachu, jaki usiłował dokonać Trocki 
na Leninie, Wedle tej depeszy Trocki postano- 
wil aresztować Lenina į w tym celu udał się 
ze swoją strażą i kilkunastu ajentami ezerezwy- 
czajki do jego mileszkania na Kremlu. Żołnie- 
rze ze straży Lenina nio dali się jednak prze- 
kionąć, wobec czego zamach Trockiego spalił 
ni panewce. 

Warszawa, 7 lipca (Tel. wł.) Litewska ajen- 
cja telegraficzna donosi, że w Meskwie liczą 
się peważnie z możliwością aktywnego wytstą- 
pienia w najlkrórszym czasie stronnictwa Tro- 
ckiego przeciw Leninowi. Najwyższą władza w 
Rosji ma być oddana komitetowi wykonawcze- 
Mu. 
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Prass Bancusku g gabinecie WISKUM. 

Paryż, 7 lipca (East Express) Dzienniki 
francuskie przyjmują z zadowoleniem. miano- 
wanie Bonomięgo prezydentem ministrów. »Pa. 
tit Pamikien«, Journale, Figaros i »La repu- 
blique Française« zgodnie wyrażają mniema- 
nie, że nowy gabinet przyjmie za wytyczne w 
polityce zagraułcznej linję, po której szedł do- 
tychczag hr. Sforza. Naogół wyrażają się o Bo- 
nomim bardzo przychylnie, poczytująe mu za 
wielką przysługę fakt, że będąc dobrrm pa- 
trjotą, nie popadał nigdy w przesadę nacjona- 
lizmu. Pcdnoszą naogół z zadowoleniem, że 
pierwsze jago występy Śświadrz, że pójdzie po 
linji polityki swotch poprzedników į że zarów- 
no on jak i minister spraw zagranicznych Mar- 
kis della Toretta są co do poglądów na polity- 
kę zagraniermą bamdzo zbliżeni do hr. Sforzy. 
Bzienriki francuskie nie taja, że nawy gabinet 
kędzże miki do pokonania wielkie trudności i że 
nacjonaliści nie pominą żadnej sposobności, by 
go obakć, Los gabinetu bydzie zależał od ener- 
gii i rR i jaką wykaże Bonomi. 


Wojna grecko-turecka. 


Nauen, 7 lipta (PAT). Wedle wiadomości z 
Konstantynopola, grecka ofensywa została o- 
statecznie zgnieciona. Był to zdaniem kół woj- 
skowych cstateczny wyzsilek ien. Papeułosa, by 
utrzymać taktycznie możliwa linię frontu. Ke- 
małiści koncentrują atak w kierunku Brussy, 
którą Grecy ewakuowali. 

Horsza, 7 lipca (PAT). Londyńska prasowa 
agencja donosi. że wojska Kemałistów przekro- 
czyły fsmid t zajęły strefę neutralną. Nacjona- 
iści tureccy cheg wefągnąć Bułgarię do akcji 
i chea. by Bułgarja zaatakowała Grecję w za- 
chodnizj Trarji. Moarstwa sprzymierzone wobec 
faktu dckcnancgo, zmuszone byłyby do rewizji 
traktatu w Neuilly. aSa 


Dział ekonomiczny. 


PRZEWIDYWANE ZBIORY. Z Warszawy te 
lcfonują nam: Miarodajne koła rolnicze obliczają, 
że tegoroczne żniwa w Małopolsce i byłej Kongre- 
sówce przyniosą z górą 8 miljony ton zboża ozi- 
mego. Zbiory powyższe pokrywają niemal całko- 
wicie zapotrzebowanie zboża chlebowego obu tych 
dzielnie. 

TERMIN SKŁADANIA ZEZNAŃ W SPRAWIE 
PODATKU DOCHODOWEGO I MAJĄTKOWEGO 
Ministerstwo skarbu przedłużyło termin do skin- 
dama zeznań do podatku dechodowego i majątko- 
wego na r. 1921 do 15 lipca br. Kto w powyższym 
terminie nie złoży zeznaniu na przepigtnym formu- 
larzu u właściwej władzy skarbowej lub złoży je 
po uplywie tegoż terminu, wówczas ulegnie grzy- 
wnie do 2000 mk., a wymiar podatku kędzie usku- 
teczniony zaocznie na podstawia materjałów, ja- 
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SUBSKRYPCJA 5% BILETÓW 


WYCH. Na zebraniu przedstawicieli instytucyj 
tankowych w Polskiej Krajowej Kasie Pożyczko- 
wej w Warszawie zasubskrybowano większą ilość 
5% biletów skarbowych, których emisja określo- 
ną została jak wiadomo do wysokości 5 mailjardów 
marek. Poimformowane w tym względzie banki 
małopolskie i wislkopolskie przyjmą niewątpliwie 
nie mały udział w subskrypcji i cała ilość emito- 
wanych 5% bletów skarbowych będzie w ten 
spoósb wnet rozebrana.  Pięrioprocentowe bilety 
skarbowe, które mogą być każdej chwili wymie- 
nione na gotówkę, bez żadnej straty bieżącego 
procentu, stanowią korzystną lokatę. zmniejsza- 
jąc równocześaie zadłużenie gotówkowe mądu i 
powsurzynmująź w odpowiedniej mierze dalszy druk 
lanknotów, co zapewne dodatnio oddziała na war- 
tosć macki polskiej zagranicą. 

SPADEK CEN PRZĘDZY. W zwiazku z podnicsie- 
niem się kursn marki potskiej, dzienniki łódzłie za- 
znaczają spadek cza przędzy o 500 marek na 1 kg. 
Fabryka »Widzewskie, »Manufaktura bawełniana« 
cbniżyła cenę swoich wyrobów o 35%. 

* BUDŻET BYLEJ DZIELNICY PRUSKIEJ. 
Jak się dawiadujemy, złożono Sejmowi preliminarz 
budżetewy ministerstwa b. dzielnicy pruskiej na 
rok 1921. Preliminarz wykazuje 18.18 miljardów 
marek dochodów i 12.78 miljardów wydatków. — 
Pierwszy budżet mirżsterstwa b. dzielnicy pruskiej 
za czas od 1 paźdz.ernika 1918 do 51 marca 1920 
reku wykazywał 373 miljonów marek dochodów 
i 3861 miijonów wydatków; drugi budżet za czas od 
1 kwietnia 1920 r. do 31 grudnia 1920 r. wykazy- 
wał 3.922 milj. dochodów i 8.792 milj. wydatków. 
Największe wydatasi wykazuje szkolnictwo z sumą 
1.34 miljarda. W dochołach pierwsze miejsce zaj. 
mnie skarh — 16.53 miljarda, a więc podatki, mo- 
mpole (cukier, spirytus), oraz eksport artykułów 
mencpolowych. Podatki wykazują 1.145 miljarda. 
monopole 4.533 miliarda, eksport zaś 9.18 miljar 
üa marck. Drugą pozycję dochołów stanowi rol- 
nietwo i dobra państwewe 16.58 miljarda, wresz- 
cie przemysł i handel 1.185 miljarda marek. 

* „DEUTSCHE BANK« W WARSZAWIE. — 


W berlińskich kołach giełdowych rozeszła się wia- |, 


domość, że » Deutsch» Banke zamierza założyć w 
Warszawie filję pad osobną firmą. 


* HANDEL Z ROSJĄ. Do polskich miast pogra. |? 


ricznych przyjeżdża obecnie wielu kupców z Ukra- 
iny sowieckiej, którzy nabywają towary i ładują 
je na kilka wozów, które razem ciągnie jeden koń. 
Płacą rublami carskiemi, walutą zagraniczną lub 
swojemi towarami, dając cukier, pszenicę i tytoń 
za manufakturę, só!, naftę, sodę, potaż i naczynia. 

* HANDEL Z BAŁKANAMI. Jak nas iuformu- 
ją. staraniem b. kierownika posolstwa i konsulatu 
w Relgradzie, dra Papiela-Szmidta, utworzona ko- 
mitet organizacyjny polsko-bałkańskiej spólki han- 
dlawej. Do komitetu, prócz dra Popiela-Szmidta, 
weszli przedstawiciele Tow. przemysłowo-bandlo- 
wepo: inżynier K. P. Guerqnin i Ska, śnż. Bilek, 
prof. Fiedorowicz. Ruwlolf Myczkowski, b. attache 
handlewy rządu prisktego w Jugosławji. inż. Mis- 
tat, b. wieskonsul w Lablanie, Ijubibratie, b. szef 
ajencji serbskiej w Warszawie, inż, Rząśnicki, Por- 
chawski i Roman Wegnerowicz. 


* HANDEL POLSKO-JAPOŃSKI. FPoselstwo ja |? 


pońskie komunikuje, że otrzymało okólnik zarządu 
miasta Osaka do towarzystw importowo-eksporto- 
wych. kupców i producentów, życzących sobie na- 
wiązać stosunki kandlowe z rynkiem miasta Osaka. 
Zainteresowani proszeni są o wypełnienie nsstępu- 
jącego blankietu: nazwisko (firma), adres, suma 
kapitału zakładawego, adres kablowy, code uży- 
wany. referencje banku lub inne warunki, wyroby 
i wydajność, względnie zakres dzialania; informa- 
cje pożądane. Błankiety należy adresswać do: »Mu- 
ricipal office of Osaka, departament of commerce 
and industry. Japane. Wydzisł chętnie udziela in- 
fcrmacyj i poparcia, wydaje zaświadczenia, przess- 
ła próby it. p. 


.. 


Wiadomości giełdowa. 


Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. Akcje przemysłowe i 
handlowe w niewielkich obrotach, które ograniczyły 
się do ośmiu gatunków przy usposobieniu na po 
czątku zebranią mocnem, pózniej słabszem i kursach 
riejednolitych. Największoam zainteresowaniem cie- 


szyły się »Zieleniewski«, które zyskały 800 punktów,, ù 


«Trzebinia żelazu« wyższa o 200, 


»Trzebinia mydłoe 
100, »P. T. H.< 50. 


»Polską Nafta< słabsze o 350, 


»Warszawskie Parowozys 5. »Polski Globe 50. 


Z ąazeyj bankowych nabywano Małopolski po 650, 
papierów publicznych 42% listy zastawne Banku 


z 


kraj. po 105, 4% listy zast. Banku hipot. po 105 i,$ 


4% listy zastawne Tow. kred. ziem. pe 99. 
Na ofiejalaem zebraniu giełdy w południe panowa- 
ło dla walut i dewiz usposobienie mocne. 


podskoczyły o 250 punktów, marki niemieckie i koro- | Š 


ry ezeskie 6 4, austrjackie o 010. 
Jak si 


mieckiej 2 braku popytu, kurs tej waluty 


1ie 13 marek polskich. 
CEDUŁA KURSOWA GIEŁDY KRAKOWSKIEJ 
z dnia 6 lipca 1921. 


ofisr, igl 
Polski Bank Przemysłowy 500 — 580'— 
Fank Hirrteezny 675'— 725 — 
Bauk Małopolski 656 — 700 — 
Transakcja 650 — 
Ziemski Hank Kredytowy 100— 750-— 
Polskie Tow. handlowe 1025— 1125— 
"Transakcja 1025— N00'— 
Hand]. spółka zke. »lmpex< 425— 475 — 
"Transakcja 450— 
-Polski Globa FS ' 1200'— 1300— 
- Transakcja 1250— 
>Żegluga Polskie 550—  650— 
Zicieniewski S306— 9000'— 
Transakcja 68800— 5060— 
Warsz. Ska akc. buj. parow. 1900— 2000'— 
Transakcja 1925— 
»Lemiesza fabryki maszyn roln. 6200— 6100 — 
»Trzebiniaa fab. masz. i narz. rol.  3100— 3300'— 
Transakcja 3200— 
»Automożore fabryka samochodów  2200'— 2506" — 
+Górka« fabryka cementu 1800— 8000 — 

Gal. ake. zakłały gór. Siersza 1660'— 7900" 
»Tcpege+ Tow. dla przeds. góm. 3006*— 9506— 
Polska Nafta 2006'— 2200— 
Transakcja 2000-— 2260— 
Kiecktrownia w Sierszy 2200— 2500*-— 
70ikoss T. A. 4000 — 42060— 
sFczete powsz. zakłady bud. 1050*— 1150— 
Fab. przetw. tłuszcz. w Trzebini 2000— 3100*— 


2950'— 3000— 


Transakcja 
3€00— 3500'— 


»F rakus« zjedn, fab. przetw. wysk. 


Tatryka porcelany w Ómisiowie 4000'*— 4300— 
Waluty i dewizy: 1 s 
Rup. Sprz. czeżi 
Dolary St. Zjedn.  15B0— 1650— 
Marki niemieckie 23:—  25— 24— 26 — 
Korony austr. 2— 2 210 -230 
Korony czaskie 28—  25— 24—  26— 


GIEŁDA WARSZAWSKA z 6 bm.: Obligacja War- 
szawy 6% z 1917 trans. 114—11350, żądano 115, po- 
szukiwano 11250, listy zastawne 4%:% ziemskie za 
100 rubli trans. 285—295, żadano 800, poszukiwano 
280, 5% Warszawy listy zastawne trans. 390—402, 
żądanpo 405. poszukiwano 385. 

Waluty: Dolzry St. Zjedn. trans. gotówka 1160— 
1750. sprzedaż 1150, kupno 1630, czeki: Paryż trans. 
149-—145, Berlin trans. 2425—24'75, sprzedaż 2475, 
kupno 2275, Gdańsk trans. 2470, ruble carskie trans. 


—— am 


Dolary |$ 


J dowiadujemy, na pograniczn górnośląskiem |% 
i niemięckiam skutkiem ogromnej podaży marki nie- | 
z każdą || 
chwilą się cbniża, tak, że nad wieczorem płacono za 


stag Akcje: Bank dyskontowy 1—6 emisja 2300, Bank; 


handlowy 1—8 emisja 1700, 9 emisja 1626—1675, 10' 
emisja 1650. Bank kredytowy warszawski 1—5 em. 
2060—2100, Bank zachodni 1—3 emisja 1450. 4—5 em 
1400, Warszawskie Tow. kopalń węgla 1--4 emisja 
15900—151090, Liipop- Rau-Loewensten 1—2 emisja 
5500—-3715-—3650, Rudzki 25000—25800, Starachowice 
!—2 emisja 6000—7650—7800, Tow. zakładów żyrar. 
aowskich 4175040150. Handel i żegluga 1—4 emisja 
1700—1625—1650, Firiey 2 1921 r. 800, Warszawska 
fabryka cukru 14000—13600—14200, Ostrowieckie za 
kłady 8600—870--840), Połska Nafta 1—3 emisja 
2600—245)--2529. Przemysd drzewny i bandel 4-—3 
rmisja 1660—1/25—1/%, Polska składnica pomocy 
szkolnej 1—2 emisja 925, Elektrownia okręgowa w 
HFruszkowie 1--8 emisja 515—801 0. 

GIEŁDA LWOWSKA z 6 bm: Ruble carskie 100: 


450—520, 500-:ki 260—300, drobme 170—250, ruble 
dumski3 10038czki $0--75 dumskie 250-tki 35—55, 


Kierenki 26—25, karbowańce 1000-czki 5—5, grzywnę 
po 500 i wyżej 8-—12, franki francuskie 130—145. 
trans. 145, franki szwajcarskie 210—230, funty szter: 
hngi 6200—7279, dolary amerykańskie 1750-—15%w, 
trans. 1850, dolary kanadyjskie 1450—-1550, maik? 
niemieckie 1000-czki 2450—2650. 100-tki 2350—2550, 
drobne 2250—2450. lei rumuńskie 500-tki 2700—2290 
drobne 2600—2800, liry włoskie 60—80. korony cze- 
skie 2450—2650, drobne 2350—2550, korony austria- 
ckie stempłowane 200—240. Dewizy: Londyn 650— 
1500, trans. 1000, Paryż 135—155. Zurych 216—230, 
Praga 2600-—259%), Wiedeń 210-—250, erlin 255 
2850, trans. 2150)-—-2850, Nowy York 1660-—1800, Eu- 
kareszt 2800—3000. j 

BUDAPESZTEŃSKI KOMITET GIEŁDOWY po 
stanowił rozpocząć z Eniem 6 bm. urzędowe notowa. 
nie wypłat na Warszawą. 


OZZIE WRZĘZ SE OWĄE RTW ZTA CEN RA 
Rozkiad jazdy Kaiel żelaznych 
z Krakowa do Lwowa, Lublina, N. Szcza, Zako 
panego, Wieliczki, Kocmyrzowa, 


Nr 1 o g. 0'14 posp. do Lwowa; 

Nr 605 o g. 4%) posp. do Krynicy i Zagórza; 

Nr 6103 o g. 5%40 posp. do Zakopanego i Babki: — 

Nr 72i o g. 705 osob. do Lublina przez Rozwadów 
i Rzeszowa; 

Nr 221 o g. 7/5) osob, do Bochni; 

Sr 141l o g. 820 osob. do Wieliczki; 

Nr 610i o g. 909 posp. do Zakopanego; 

Nr 409 o g. %20 posp. do Lwowa; l 

Nr 21 og. 10/10 osob. do Lwowa; 

Sr 631 o g. 11/0) osob. do Krynicy przez Tarnów, 

Stanisławowa przez Stróże 
z J" z Sambor i Stryj; 
(r 1213 o g. 1325 osob. do Zakopanego i N. Sącza 
| przez SKAWIEC; P 
Sr 1413 o g. 140 osob. do Wieliczki i Oświęcimi: 
przez Skawinę; 

Nr 6213 o g, 1429 osob. dan Kocmyrzowa; 

Nr 225 o g. 1435 osob. oc Tarnowa; 

Nr 728 o g. 1850 osob. do Lublina przez Rozwadów; 

Nr 228 o g. 1925 csob. do Tarnowa; 4 

Nr 23 o g. 1955 osob, do Lwowa: 

Nr 1415 o g. 20'25 osob. do Wieliczki: „FP 

Nr 613 o g. 20735 osob. do N. Sącza przez Tarnów, 
Sambor i Stryj; | 

Nr 1215 ə g. 22310 osob. do Zakopanego i N, Sącza 
przez Skawinę; 

Nr 25 o g. 25'1f) osob. do Lwowa. 

Do Warszawy, Poznania. Piotrowie (Wiednia, Pa- 


ryża), Cieszyna. 


e 


' 


Kr  4og. 035 posp. do Warszawy; 
Nr 16 og. 059 osob. do Warszawy; h 
Nr 21o g. 50 osob. do Piotrowic; 145%. 
Nr 206 o g. 6'05 posp. do Piotrowic (Pragi, Wiednią 
At e 4 
Nr  2weg.G'12 posp, do Warszawy; > a 
Nr 1240 2. 820 aea do Żywca przez Dziedzice; ) 
Nr 12 o g. 1020 osob. do Warszawy; ) 
Nr 26 og. 1140 osob. do Piotrowic; $ 
Nr 112A o g. 1335 ak az Trzebini; < , 
Nr 112 o g. 1445 osb. do Piotrowic; + , 
Nr 912 o g. 17 osob. do Warszawy przez Dęblin; . 
Nr 122 o g. 1749 osob, do Cieszyna i Żywca przea 
Dziedzice; „p * 
Nr 2 og. 199) osob. do Żywca przez Dziedzke; 
Nr 14 og. 1935 osob. do Warszawy; ? 
Nr 410 o g.-2145 posp. do Poznania; 4 UAT. 
Nr 6 og. 23/00 posp. do Warszawy. ` 
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MICHAŁ KONOPIŃSKI 
NAKŁADEM 
WYDAWNICTWA „NOWEJ REFORMY“, 

: Spółki a ogr. odp. 
„TRZE. TEZ CCC 


Nadesłtame, 


(Artykoży w tym dzłale nie pochodzą od Redakcj!) 


} 


= 
MARJA BUZAGA SCHGCH 


cpatrzona Św. Sakramentami, zmarła w 
Krakowie dnia 6 lipca 1921 r. w 72 roku 
życia, 
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE 
cdprawionem zostanie w sobot”, dnia 9-g0 
lipca b. r.. o godzinie 10 rano w kaplicy 
cmentarnej, poczem nastapi złożenie zwłok 
w grobie rodzinnym. 

Na ten smutny obrzęd zaprasza Krewnych 
i Znajomych rodzina. 


inż, Branieław Liban Manuela SeSi 


ZAŚLUBIENI. 
STANISŁAWÓW. 


KRAKÓW. 


DR LEON SPIRA 


ordynuje, jak zwykle, W KARLSHADZIE, 
Sprudełgasse, Hans Goidener Helm. 3761 f 


Ważme dia Pań! 


KREM, MYDŁO I PUDER przeciw PIEGOM 
poleca LESERKIEWICZ I SPÓŁKA, Kraków, 
plac Szczepański 1. 2. ; 


ZIWPISY NA KURSA HANDLOWE 


.HERMES« 


POD KIEROWNICTWEM JANA PILCHĄ 
W KRAKOWIE, UL. FLORJAŃSKA L. 39, II. P. 
roczne (żeńskie i męskie), oraz io 5 HCO 
4.ro miesłeczne przyjmuje się 4 

codziennie od godziny 9—12 i od 3—6. Po waka 
cjach przyjmuje się kandydatów (tki) tylko w mi? 
rę wolnych miejsc. Zamiejscowych uczy listownie, 
SZKOŁA PISANIA NA MASZYNACH »HERMES4 
wyucza pisania na maszynach wszelkich systemów, 


WPISY CODZIENNIE. 3404 fa 
(REMICZNA PRALNIA | FARBIARNIA 
F. BĘBCKKA 


Centrala: KRAKÓW, UL. GRZECÓRZECKA 30. 
Filje: UL. ŚW. JANA 26 i ŚW. SEBASTJANA 11. 

NA ŻĄDANIE 3642 2 
USKLUTECZNIA ZLECENIA W 6 GODZINACH. 


4 


` 


NT 


UL 


Warszawska 


Na podstawie ŚRI. Walnego Zgromadzenia akcjonarjnszy z dnia 8-go 


Ika akcyjna budowy parowozów 


w Warszawie. 


lutego b. r., zatwierdzonej dekretem ministrów przemysłu i handiu craz skarbu 
z dnia 25 kwietnia i 31 maja b. r. („Monitor Poiski* z dnia 17 czerwea b. r. Nr 135), 
> Mun Zarząd Spółki do podwyższenia kapitału akcyjnego 


Z Men 50,009,0G0— na mp. 150,000.000— 


przez wydanie 200.000 na okaziciela opiewających akcyj po Mkp. 500-— imiennej 
wartości i ogłasza nas*ępująte 


WARUNKI ill EMISJI: 


1) Dotychczasowym akjconarjuszom przysługaje prawo pobora trzech nowych ukcyj na każde dwia 
akcje poprzednich emisyj; 

"2) Kuis emisyjny dla starych akcjonarjuszy wynosi Mkp. 1.000*—, dla nowonabywców Mkp. 1.500— 
od akcji; 

8) Cenę kupna należy w całości złożyć przy zgłoszeniu prawa poboru z dopłatą Mkp. 20— od młodej 
sztuki na kcezta konfekcji oraz 6% odsetek od 1 lipca 1921 do dnia wpłaty; 

4) Akcjonarjasze winni przy zgłoszeniu prawa poborm przedłożyć swojo dawne akcje, względnio 
świadectwa tymczasowe, calem uwidocznienia na nich wykonania prawa poboru; 

5) Termin subskrypcji upływa z dniem 28 lipca b. r. Zgłoszoń spóźnionych nie uwzględnia się; 

6) Nowe akcje uczestniczą w zyskach Spółki na rok biłansowy 1921/1923; 

5) ZGŁOSZENIA PRZYJMUJĄ: 
Polski Bank Przemysłowy we Lwowie i jego oddziały w Borysławiu, Dąbrowie Górn/'czej, Desho- 
byczu, Gdańska, Juśla, Krakowie, Krośnie, Łodzi, Nowym Sączu, Rzeszowie, Sosnowcu i Stryju. 

iemski Bank Kredzytowy wa Lwowie i wszystkie jego oddziały, Bank Przemystowy Warszawski 

w Warszawie, 3755 


POLSKIE TOWARZYSTWO 
KSIĘGARNI KOLEJOWYCH $ 


SOR UCE: 3 


T S. A. W KRAKOWIE, SZCZEPAŃSKA 9. 7 
K: dawniej J. Hopcas i A. Salemonowa p: 
? przyjmuje zamówienia na sł 5 
$ reklamy kolejowe w całej Polsce; ST 3200 Sa 
t ogłoszenia do wszystkich pism ' krajowych j 
$ i zagranicznych. A 
į r fE, | | CA 
Ę Ceny oryginalne, Ceny oryginalne. S 


1 z rs EZR REDY SUBTITLE TA 5 U ł Tola R) za 


i miód przez jedyne w Polsce pismo: || 
WYJŚĆ RE „FORTUNA, 
Ę Redakcja: KRAKÓW, RYNEK GŁ. 1L 
LUB SIĘ r Nr 19 jest wszędz io do nabycia na 
P siacjach koiejowych. 3279 


ra 


Dyrekcja kolei państwowych w Krakowie. 


do L. 552/5 z czerwea 1921 r. 


Dyrekcja kołei państwowych w Krakowie rozpisuje niniejszem publiczną rozprawę 
ofertową (przetarg) na dostawę robót krawieckich, t. j. konfekcję ubiorów służbowych 
dla personala kolejowego krakowskiego okręgu dyrekcyjnego za wiosenny i jesienny ter- 
min obdziału 1921 r. i zaprasza w tym celu interesantów do wnoszenia ofert najdalej 
do dnia 11 lipca 1921 r., godzina 12 w południe. Oferty, przesyłane pocztą, muszą być 
nadane tak, ażeby do oznaczonego co dopiero terminu znalazły się w Dyrekcji kolei pań- 
-stwowych. Konfekcja obejmuje cało wykonanie, a więc robotę wraz z krojem i dodaniem 
podszewek płóciennych i bawełnianych, większych lub mniejszych dodatków krawieckich, 
jak sztywniki płócienne, kalikot, tasiemki, nici, guziki, haftki, pętlice, godła kolejowe 
i państwowe i t. p. Ilość potrzebnych ubrań służbowych podaje się poniżej w przybli- 
żeniu, a mianowicie: 


E madpiciokiiń: 
Nazwa m me mW |||. 4 

wiosenne | jesienne | razem 
kurtek (bluz) sukiennych AET %. 6 3.500 2.500 6.000 
spodni a "a JEZ „4 6.000 3.400 9.400 
płaszczów je "mka - <cpedlk RC 1.500 1.200 2.700 
cCzapók « . . OKO R 6.000 3.000 9.000 
płaszczów ciepłych i lodenowych AS «©. 200 590 700 
| blaz płóciennych ochronnych =. © Bow 3.500 3.500 7.000 
spodni płóciennych ochronnych . . « « « » » | 1.500 1.500 3.000 
| płaszczów płócieanych ochronnych . « s » » . 1.090 — 1.000 
kartek lodEnowyche=. sadem a do. 200 300 500 


Dostawca obowiązanym jest do sporządzenia na tychsamych warunkach 150/, wiek- 
szej lub też 159%/, mniejszej ilości ubrań, bez praw: źądania odszkodowania za zwiększoną 
tub zmniejszoną dostawę. Ttości ubrań na pokrycie zapotrzehowania wiosennego mają być 
wykonane i dostarczone w przeciąga sześciu tygodni od dnia dostarczenia materjałów 
przez kolej dla dostawy ubrań, przeznaczonych na pokrycie zapotrzebowania jesiennego 
określają szczegółowe warunki; termin 1 wrześwia, który tym razem przesuwa się na 
1 paźłziernika 1921 hig Wszystkie materjały wierzchnie, tudzież podszewki do płaszczów 
i kurtek lodenowych oraz amarant na wyłogi otrzyma dostawca od Zarządu kolejowego 
według wymiaru, podanego i przyjętego w ofercie. Natomiast dostarczenie drobniejszych 
dodatków do ubiorów, jak: sztywnik, guziki, godła kolejowe. a także podszewki do 
cqhawów kurtek i płaszczy powierza się firmie konfekcyjnej. Dostawa obejmuje 
dalej gotowe czapki sukŁienac, rogatywki, wraz z godłami państwowemi i kolejowemi 
iz wszelkiemi potrzebnemi do wykcnania dodatkami czapkarskiemi. Formularze, oferty, 
ogólne i szczegółowe warunki dvstawy, opis ubiorów służbowych wraz z pouczeniem 
o należytościach przypadających Skarbowi przy dostawach dla państwa, daje do przej- 
rzenia, a po otrzymaniu marek na opłatę pocztowa, wysyła także pocztą Dyrekcja kolei 
państwowych w Krakowie. Oferty sporządzona być muszą na formularzach, wydanych przez 
Zarząd koieiowy. Oferty podlegają opłacie stempłowej w wymiarze od pierwszego arkusza 
10 Mkp., dalsze arkusze po 5 Mkp. Załączniki normalnej wielkości po 2 Mkp. od arkusza. 
Oferię należy zaopatrzyć napisem: „Oferta na dostawę robót krawieckich“ i przesłać 
w zapieczętowanej kopercie do Dyrekcji kolei państwowych w Krakowie najdalej do 11 lipca 
1921 r. godzina 12 w południe. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi tego samego dnia o go- 
dzinie 1-szej po południu w biurza Wydziału dla spraw prawnych i ogólnó-administra- 
cyjnych Dyrekcji kolei państwowych w Krakowie, przy czem mogą być obecni oferenci. 
Olerta obowiązuja każdego oferenta przez sześć tygodni, licząc od dnia 11 lipca 1921 r. 
i w tym też przeciągu czasu otrzymają oferenci zawiadomienie o wyniku. 

W razie przyznania dostawy należy złożyć kaucję w kwocie, wynoszącej 50/, war- 
tości dostawy. Dyrekcji kolai państwowych przysługuje prawo przyznania dostawy całego 
lub też części zapotrzebowania ofertą objętego oraz prawo odrzucenia oferty. 

Ofert, nadesłanych po powyższym terminie lub nie odpowiadających postanowieniom 
niaiejszego ogłoszenia, Zarząd kolejowy nie uwzględni. 

Kraków, dnia 26 czerwca 1921 r. 8 
Wiceprezes Dyrekcji kolei państwowych 
D. Younga. 


SY Drnkarni Literackiej w Krakowia. ul. Jeriellońska L. £9, 


NOWA REFORMA 
BPECJALNE „NIŻ DZ4> DLA 


uwzybobu Dra InhnatowmioczA 


n:jdelikatniejsze i najlepsze w użycia. do nasycie: 


Seb E 


w 


ZARZAŃ ŻUPY $ 


L. 5385/M. 1921. 


SOLNEJ W WIELICZCE. 


8767 


Qgloszenie licytacji. 


$ Celem zabezpieczenia dostawy paszy dla koni w roka 1921/22 od dnia 15-go 
sierpnia 1921 r. do dnia 15-go sierpnia 1922 r., a mianowicie: 


okato 1298 q siana 

. 430 q koniczyny 

m 350 q siemy 
rozpisuje Zarząd żupy solnej w Wieliczce licytację. 


Oferty, zaopatrzone znaczkiem stempiowym na 10 Mkp, w których ma być po- 
daną cena w cyirach i słowami za 1 q loco Wieliczka i zawierające wadjum, względnie 


j | kwit depozytowy na złożone wadjum w kasie Zarządu żupy solnej w Wieliczce na zabez- 


pieczenie tej dostawy, w wysokości 109/, od cała) ceny zakupna wnosić należy w zamknię- 
tych kopertach do rąk naczelnika Zawadrika żupy solnej w Wieliczce najpóźniej do dnia 
25 lipca 1921 r, godziny 11-tej przed południem. 

Na kopercie ma być uwidocznionem, że w tejże znajduje się oferta na do- 
stawę paszy. 

Wadjum złożone może być bądź w gotówce, bądź w papierach wartościowych, 
mających pupilarne zabezpieczenie i obliczonych według kursu giełdowego, jednak nie 
wyżej nominalnej wa tości. 

Po zatwierdzi niu przyjac ia oferty przez Dyrekcję Państwowych zakładów sali- 
narnych w Krakowie zwióconem zostania wadjam tym oferentom, których oferty nie 
zostały uwzględnione, a odnośne zawiadomienie nastąpi pod adresem, podanym w ofercie. 

Wadjum ofarenta, którego oferta będzie przyjętą, będzie zatrzymane w depozycie 


5| Zarządu żnpy solnej jako kaucja, aż do wywiązania się z dostawy. 


Otwarcie ofert, przy którem mogą być oferenci obecni, odbędzie się dnia 25-90 


„Ad |lipca 1921 r. o godzinie 11-tej przed poładniem. 


Oferty, wniesione po tym terminie, nie będą awzględnione. 

Pasza w najlepszej jakości dostarezoną być powiana w miarę udzielanych zamó- 
wie i to najdalej do dni ośmiu od daty zamówienia. 

Odbiór paszy dokonywać się będzie na wadze pomostowej Zarządu żupy solnej, 

a pasza nie odpowiadająca wymogom, przyjętą nie będzie. 

W razie potrzeby, oferent będzig obowiązanym, po zatwierdzonych cenach, dostar- 
czyć 100/, ponad wyszczegó!nioną ilość paszy. 

W ofercie należy uwidocznić, że ołerentowi warunki powyższe są dokładnie znane 
i że tymże bezwarunkowo się poddaje. 

Oferty mie zawierające tej klauzuli nie będą uwzględnione. 

Zarząd żupy solnej zastrzega sobie dowolny wybór "między oferentami, bez względn 
na ceny. 


Wieliczka, dnia 9-go lipca 1321 r. 
; Za Zarząd Państwowej żupy solnej w Wieliczce, zast. naczelnika | 
Tnż. Dawidowski. 


TĄ SĄ peie yé Trdim M z 
RUTYNNOWANEGO URZĘDNIRA 


do zorganizowania biura rewizji cał i frzchitów. 
Rellektujs sią tylko na siłę z długoretniem doświadczeniem przy obliczaniu ceł i frachtów w Małopolsce. 


Zgłoszenia nadsyłać należy pod znakiem „CŁA-FRAGHTY" do biura ogłoszeń Alojzego Jacobiego, 
| Lwów, ul. 


Piątek 8 Lipca 192] 


ELEGANCKIE 


TRWAŁE ISZYKOWNE 
BUCIKI, 3748 1 3 
POŁBUCITKI, 
MOLIERKI, 
T PANTOFELKI, 
s NADE ISALT „DO FIRMY 


CIZELI BRAND 
KRAKÓW, UL. STAROWIŚLNA 6 


Adwokat 
młody, rutynowany, wstąpi do kan- 
aglarji za udziałem w dochodach, 
| Zgłoszenia do Kiura Feliksa Sruttera, 
| Kraków, pod „Obrońca kerny*, 
i 3158 L 6 


DZIAC 


w antekach, droguerjach i perfumerjach 
Sprzedaż bhurtowna: we Filji, Kraków, Sultienzice 20. 


1617 13 0 


3654 3 3 


ne peret szklanych, kolij 


wszelkich artykułów gablonckich d!a Polski, Rosii, Ukrainy, 
Rumunji, dostarcza przy bardzo rzetelnej obsłudze 


M. ULBRICH, GRUNWALD A. pa 


pod A m n. N., Czechy. 


ZIEMSKI BANK KREBYTOGY 


ODDZIAŁ W KROŚNIE = s» 
załatwia wszeliiie czynności hankawe. 


9*979%936PP9990900999099600920%0959HHPP1vPbP$. 
Znane ze skuteczności wody mineralne sztuczne 


„VICHY“ Grande Grilla i Celestins 96096 
„SELTERSKA* +400200%00000%00 


polecone przez krakowskie i lwowskia Tow, lakarskis, wyrabia: 
Rząd. uprawn. fabryka 


K. RZĄGA i CHMURSKI W KRAKOWIE 
ul. św. Gertrudy 4. Telefon Nr 227. 
Do nabycia w aptekach i droguerjach., 3538 


0%%0%2000%446900032900949000029900000006t0 


KASY OGNIOTRWAŁE 


naczynie cmaljowane, maszynki 

nafiowo „PHOLBUS* wagi 

decymatne i stołowe, okucia 

budowlane i meblowe, oraz słojo 

i aparaty do konserwowania, 

poleca hurtownie i częściowo 
firma 


JÓZEF FERTEG 


| = 8 


Bkład Żelaza, Kruków, u * djeg 5, telcfon 3214, 


TORB PAPIEROWYCH 


w każdych ilościach i w dowolnych rozmiarach i formatach 
z papieru białego i kolorowego, jak również papieru fabryk 
krajowych i zagranicznych dostarcza „Pierwsza katolicka 
fabryka torebek papierowych w Krakowie.* Ceny konkuren- 
cyjne. Dostawa natychmiastowa na miejsce lab z wysyłką 
na prowincję. P. T. Kupcom odpowiedni rabat. 8224 2 2 


`| Zlecenia przyjmuje: Firma A. Zembrzycki, ul. Florjańska 9, 


SRROUOOECENUBECHEĄ DOURADAJOGGOIDOJOGOZDE| za 


STENOTYPISTKA 


(polskiej i niemieckiej) ze znajomością stenografji 
poszukuje fabryka w zachodniej Małopolsce. 
Warunki bardzo korzystne! Mieszkanie! Zgłoszenia 
pod „Stenotypistka” do Powszechnego biura reklamy 


„Prasa“, Kraków, ul. Karmelicka 16. 


3739 2 8 
DanoogaooonnaDoDoDOoŚaCZUODODOGOOTUDOGODIĆ 


KOKS GAZOWY 


z najlepszego mor. -ostrawskiego węgla, ładowany widłami 
do koksu, bez miału, do 100 wagonów z prawem wywozu 
zaraz do sprzedania z dworca wschodniego w Opawie, po 
cenia Ke 80— za 100 kg, o sile ogrzewalnej 6.000— 6.700 
kaloryj. — Kasa akredytowa, Edward Sovadin, Opawa, ulica 
Ciężarowa I. 2, Czechosłowacja. 8744 


SYGNATUR ETYEBŻEŻ) 


do likierów, konjaku, śliwowicy, rumu, wina i t. p. dostarcza 
Brukaraia | litograźia Jana I Karela Haadlów 

w Rielsku, Śląsk Cieszyństi. 3701 8 3 
40309460000000000903300003006044000000000000 


walnej, firmy „bBraitfelder Danek“; 


SEP snanacoaGaneg 
| 
o noanononcosonnonba 


|g 
|| 


j 


epszy lażkziew 


aj 


N 
do paznogci. 


w dobrym 
stanie, nowoczesna karoserja, do sprze- 
dania. Można obejrzeć i odbyć próbę 


gruntownie zreparowane, 


bO SPRZEBANEA 


1 kocioł parowy, bateryjny, 10 atmosfer, 120 mt. ? powierzchni ogrze- 


1 pług motorowy „Praga“ 35— 40 K. M.; 
1 piug motorowy W. D.',80K, M; 
l maszyna parowa. z ekspanzją, 35 K. M. 


Przedsiębiorstwo dla badowy i odhudowy maszyn 


Nassanield i Kliiger, Przemyśł, Mickiewicza 7, 


brzytew. noży, 
noży kachennych I t. p, w krótkim 
3749 


L TURMA 


3536 4 6 


Kierownik manipalzeji lesowej 


Posady kasjera 
inkasenta, magazyniera lab plaoo- 
wego „poszukuję. Mogę złożyć po- 
ręczenie nawet do kiika miljonów 
marek, Zgłoszenia pod „Kasjer“, 
do Biara ogłoszeń Feliksa Stuttwia, 


37569 1 5 ul. Grodzka 13. 3711 2 3 


Do wynającia 
zaraz duży słoneczny pokój z knchnią 
i werandą na sezon letni w Zako- 
panem, Bliższych informacyj adziela 
z grzoczności firma: W. kapsra, 
ul. Sławkowska 24, 
374912 


nożywzok, scyzoryków, 


13 


EBAY 


Kraków, piac NL 6. 


czasie uskatecznia lirma 


Po" lub urzą lniszkę z pra- 
ktyk w przedsiębiorstwie prze- 
mysłowem, lub techniczno-handło- 
wem, przyjmie fabryka obawia, Kra- 
ków, ul, Czarnowiejska 70. 578 


ficer W. P., hyły stachacz poli- 

tochuiki (2 laia inżşniorji), pra- 
|| ngo zwolnić się z wojska, poszi- 
kujo odpowiedniej posudy w Bra- 
kowie. Zyłoszenia pod „Pesada“ 
do Biora ogłoszeń „iot“, Kraków, 
Szewska 18. 3695 8 3 


Resanin 


akadomik, udziela lekcyj języka 

rosyjskiego, Z słorzenia pod JózGi ba 

u janitora Uni warsytetu Jagteliotńe 
skiego. 3714 27 


uoefJjeBoJp ugAzsdoj 1 uoefiam 
-"njusl UoryjsAZSM om EisAqeU oq 


NZ Geuy za garderobę 
męską, używaną, w lepszym 
i gorszym stanie płaci Schmang, 
Kraków, ul. Szeroka 22. 3726 2 20 


Buchaltarka-bilansistka 
poszakajo posady. Zgłoczemia listo- 
wne pod „8, R.*, do Diara reklamy 

„Prasa, ul. Karmeli cka 16 


jazdy u 3715 2 8 


ED. E JES IES E AA 
w warsztatach naprawy samochodów 
ż Nikelsdorf pod Bielskiem. 


9936000940 009930060920024600900697900 


Osloszenie. 


Niniejszem zaprasza się członków Krakowskiego Bankn 
Komerc'ałnego, Stowarzyszenia zarejestr. z ogran. poręką na 


WALNE ZGROMADZENIE 


które odbędzie się dnia 16 HMyca 1824 r. o godzinie 10 
przed południem w lokalu banku w Krakowie, Rynek gł. 14 


z naztępującym porzzckioama AzeaRrym:? 
1) Uchwalenie bwansu za rek 1920 i 1921; 
2) Udzielanie Dyrekcji absolatorjum; 
3) Zmiana firmy Stowarzyszenia i niektórych postanowień 
statetu; 
4) Oznaczenie ilości członków Dyrekcji i Rady nadzorczej; 
5) Wybór Dyrekcji i katy nadzorczej; 
6) Wypowiedzenie udziaiów; 
7) Wntoski i interpelacje. 3760 


Dyre kejas, 


mw, EM 


w twardem i miękxiem drzawie, z praktyką zagraniczną i kaucją I mil- 

jon Mkp., przyjmie posndę, a wzglę lni» obojmie przedsiębiorstwo eksploa- 

tacji miękkiego i twardego drzewa. Znajomość zapotrzebowań zagrani: 

cznych towarów dębowych, bukowych i x i produkcji klepok 
memelskich, belgijskich i t, d 

„Las“ do biara ogłoszeń 9, Sokol i Ska Lwów, 


Zgłoszenia pod: 
al. Jagiellońska 7, 3722 


0493000002008960T07C BB0UOLEOCJOCSPSDODLEEOO 


JULJAN TOKAR 


biuro techniczno-instalacyjne i pracownia blacharska 
Kosydarskiego 


Kraków, ulica ćw. Jana L. 10, telsfon 574. 

I dzizł: urządzenia i materjały wodociągowe, ZAKOWE, 
centralne ogrzewania, piece it, Ej 

EV dział: wyroby blacharskie i maierjały, wanny, 
nasiadówki, urządzenia kąpielowe i t. p. 

(Posiada najlepsze referencje, jako długoletnia, solidna 
pierwszorzędna firma). 3690 4 4 

GUDDOLOJDGG BADOJEGIEGLAOGOGDWSG40 


6990620060 vooBOSWaDCDŚ 


od dnia 1 września nancą aigla (ki) przyrody z geogralją 
oraz matematyki z propedewtzką, fizyki i chemii do objęciu 
w gianazjaum żeńskiem w Kongresówce. Płaca podług norm 
Związku nauczycieli. Załoszenia pod „Nawczyęieł” do 
biura ogłoszeń Teofila Pietraszka, Warszawa, ul. Marszat- 
kowska 115. 8760 


oT 2 2 


„l ad nanka. Poszukuje się 
co kompletu dia nanki prywa- 
tnej (I klasa gimnazjam reaincgo} 
trzech uczniów katolików, dobrze 
wychowanych, z lolniejezych. Via- 


domość we firmie: Inż. leonazq 
Nitsch i Ska, Kraków, nl. Foiow 
kiogo 18, psrter. 3766 1 3 


*=2587 1 25 


zwuzują garderobę m;tką, ty- 

wana, bieliengiobumie; płacę 
najwyłszo cny. Uobrawaistk Hra- 
kuw, ul. Mikołajeka 10. 3528 6 10 


Przedsięziorsiwa przemysłowe I 
Kierownik Banku w Poznańskiem 
doświadczony handlowiec: przemy- 
słowiec, ze znajomością przemysła 
cukrowniczego i ceramicznego, przyj- 
mie posa ie kierownika fabryki 
w Małepolsta, boz wzgięto na rodzaj 
produkcji, Zgłoszenma poi prat’, 
przyjmuje Adm, „Nowej Reformy", 

3734 13 


'Resfdaa Drukarni I. K. Górski 


